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Delegacja .Polski
udała się do Londynu
W dniu 8 stycznia b. r. odlecieli z 

Warszawy do Londynu delegaci polscy 
na sesję Organ zacji Narodów Zjedno
czonych: m nisier Spraw Zagrań cznych, 
Wincenty Rzymowski, członek Prezy
dium KRN — Wacław Barcikowski, 
m :n. Pracy i Op eki Społecznej, Jan 
Stańczyk i wicemia. Spraw Zagranicz
nych Zygmunt Modzelewski.

Równocześnie udali się do I^ondynu 
proi. cte Henryk Kołodziejski — głów 
ny doradca delegacji. Stanisław Osiec
k i — poseł do KRN i radca ambasady 
R.P. w  Londyn e — Jerzy M chałowsk. 
— jako zastępcy ■ głównych delegatów, 
jak również gen. W ktor Grosz. Delega
cji towarzyszy korespondent dyploma
tyczny PAP, red. Marian Wojdyłło, oraz 
rzeczoznawcy i sekretarze.

Dr Władysław K emik, minister Ad 
m : n i straćji Publ cznej uda s ę do Loli 
dyn u w końcu bieżącego miesiąca.

*
W  m yd l u c łiw a ł ftw la tow et Federaett Z-wl*z-

k ć w  Zaw odow ych w  P aryżu o udzia le  przjed- 
s te w ic ie łi Swyate pracy w ' obradach Orz---n - 

'zar-jr N arodów  Z iednTCioąyph, K C  ZZ. w  P o l
sce dlc ryjo-wała ze swój s trony na rJbliając® 
gńę w i ?  d® .Londynu ob. ob. Adam a K u rv -  

cza i. WledyuJaiwa K uszyka. i
Detegeei po lskiego św iata . pracy w yjeżdża ją  

do Lo ndynu  w  dn iu  9 b. m .

G o e r i n g - , w r d g  N r  2”  lu d z k o ś c i
był główną sprężyną kliki hitlerowskiej

„Najwierniejszy poddany filhrera“ w świetle oskarżenia
NORYMBERGA. 8.1. (PAP). - /  Na 

wtorkowym posiedzeniu Trybunału 
przedstawić ;el prokuratury amerykań
skiej, p łk Wheełer, przytaczał w  dal 
sizym Ciągu dowody' prześladowana re 
[)gii przez przywódców htlerowskich.

Następnie prokurator Albrecht przy
stąpił do oskarżeń indyw d,ualnych i P° 
św’ęca swoje przemówienie 20-letniej 

^dzAłalnóśoi Góeringa, który nazywał s/e 
b e z największą duma najw'crniejszym 
poddanym fuehrera. Albrecht nazywa 
Góeringa wrogiem ludzkości nr 2 1 
twierdz1, że intrygi jego przyczyń ły  Się 
w znacznej nrerze do wybuchu drugiej 
wojny światowej. W r. 1933 oskarżony 
osiob ście zorganizował ' gestapo i  naka 
tał utworzenie obozów koncentracyjnych 
dla swońh przeówników poetycznych 
w Dachau i w Buchenwałdzie. y,B|orę 
na siebie odpowiedzialność — ośw ad-

Nowa bomba atomowa
Wynalazek uczonych radzieck'cb

LONDYN, 8.1. (PAP). Agencja Reutera 
donosi, że uczony angielski dr Rafał E. 
ArmaUoe oświadczył przedstaw cielom 
prasy, jż 5 wybitnych uczonych radziec
kich Joffe, Kapica, Sieroonow. Wawi- 
}ow i Zeldowicz, wynalazło nową bombę 
atomową, której działanie przewyższa 

.wielokrotnie s łę  wybuchu bomby angło- 
ameryka ńskie j.

Nowa bomba atomowa Oparta jest na 
zasadne działań** siły wirowej i  odśrod-

poztómym sięga 85 kJometrów, w piono
wym zaś około 10 kilometrów, przy czym 
temperatura w  chwdi wybucliu dochodź; 
do k liku  milionów .stopni-

czył Goering — za każdy pocisk, wy
strzelony z pistoletu policjanta. O ile 
można to nazwać mordami, to jestem
mordercą“ .

Albrecht odczytuje w yjątk i z przemó 
w;en'a Hitlera na posiedzeniu Reichsta
gu w dn’u 13 lipca 1934 r.: „Goer ng 
otrzymał ode mn e instrukcję' — m ów i 
H itler — jak ma postąpić w raeie. ja
kichkolwiek protestów przeć wko utwo
rzeniu państwa narodowo - socjał stycz
nego. Wszelkie rozruchy będą stłum 0- 
ne przez n:ego żelazną pięść ą“ . W r. ! 
1939 Goering chwalił się w Monachium, 1 
iż utworzył taką siłę lotniczą, która w 
odpowedniej Chwili rzuci, s:ę na wro
gów, ■ jak szatan zemsty.

Gorszy niż H tle r
W r. 1940 Goer ng stał na czele urzę

ring hyl groźniejszym, niż wielu przy
wódców h tlerowskich z Hitlerem włącz 
nic. Przed r. 1933 H itler moraln e i spo- 
łeczn e stał właśc wie poza nawiasem 
społeczeństwa, podczas gdy Goering po
chodził z rodziny zamożnej, która dala 
państwu wielu wybitnych urzędników 
i  oficerów.

Prokurator Albrecht opisuje całą ka
rierę . Góeringa. zarzucając mu, -ż pro
wadził pracę nad przygotowaniem woj
ny zaborczej, że jego dziełem były prze
śladowania Żydów i  wywożenie robot
ników do Niemiec na przymusowe ro
boty.

Przewodniczący Thybunału Lawrence 
prosi przedstawicieli oskarżenia . o skró
cenie swo eh przemówień i odczytywani 
tylko najniezbędniejszych dokumentów, 
oraz wstrzymanie s ę od wszelktóh oso-

du, opracowującego plan 4-letni.. LdzJe- bistych wyrieczek pod adresem osk®rżo~ 
lał on wskazówek, jak należy obchodzie • mych. (Goering, który z ponurym spojrzę 
się z robotn kami polskimi w Niem- j niem przysłuchiwał s’;ę wywodom proku- 
czech. We wszystkich rozkazach i  za- ratora, z uśm echem zadowolenia popra- 
leoeniach podkreślano, ze robotnicy poi- w ł  się na krześle).
scy są obywatelami wrogiego państwa 
i powinni być od. owiednio traktowani.
20 stycżn a 1942 r. Goer ng wydał roz
porządzenie wszystkim niemieckim w ła
dcom- okupacyjnym w Europie w spra
wi 
rń
żyrie s ły. Albrecht stw ’erdza, że Goe-

Kariera sprzedawcy win
Prokurator Maxwell Fyfe charaktery

zuje całą, karierę R bbentropa od chw'- 
wie pracy przymusowej dla Rześzy ńr e- ,U' k edy rozpoczął swoją dzałalno-ść ja-
rcrieckiej. zalecając w razie potrzeby u- , ko s^ f ndawf  ^  az hcł^  11 • k; f  7 -—  - — ----- ■ . • '  - -  w r. 1930 wstąpił do p a rt; hitlerowskiej.

Pierwsze spotkania m'ędzy Hitlerem a 
von Papenem miały m ejsce w mieszka
niu R bbentropa w  Berlinie. Prokurator 
odczytuje w yjątk i z pamiętnika włoskie
go ministra spraw zagranicznych Ciano- 
C ano twierdzi, że podczas w ży ty  swojej 
u, Ribbentropa„zadał,mu pytań e: „Czego 
wy właściwie chcecie; korytarza czy

O - o »  © r a l i s s i m u s
przyjął premiera Bułgarii

MOSKWĄ. 8.1. (PAP). Prerrier bułgar- ludowy spraw za@ran'cznych ZSRR Mo-

się doskonale do produkcji masowej. liss musa Stalina. I wnętrznych Bułgar! Jugow oraz poseł
Zakres działań'« bomby w kierunku i Podczas rozmów obecni byli komisarz bułgarski w Moskwie K ‘rsanow.

kowej. Wymaga ona mniejszej ilości u-, skj Georgiew, który przybył do Moskwy, i ło-tow, bułgarski m nister spraw zagra- Gdańska»*’ Na to R bben*ror> ndnowie- 
ranu do wywołania wybuchu i  nadaje j został 8 styczna przyjęty przeż genera- j mężnych Sta ino w. minister spraw we- d„ta ł. m v Phcemv woi'nv" P 
ca  anciWvn,o1's rkrwdnkrf-ii masnwei. i liss mus« Stalina. I wnetrznvch TL 1 i  CT n „  i .T ner mjr ,.,-,-7 ' ”  r  ' ■’

Sensacją dn'a było odczytywanie przez 
prokuratora Albrechta świeżo odnalezio
nych dokumentów, stwierdzających, że 
Albert Speer był nie tylko naczetńym 
k erowińleem głównego uęzędu pracy ł 
panem „białych niewolników“ , wywożo
nych do Niem ec na roboty przymusowe, 
ale również przyczyn1} się do systema
tycznego niszczenia j ogołacania całko
witego państw zajętych przez wojska 
nierńeck e- Tą stroną działalności Spee- 
ra zajmą się wkrótce francuscy i radziec 
cy przedstawiciele oskarżenia. >

Na 471 milionów dolarów w i p  roku
dostarczy Polsce towarów UNRRA 

Oświadczenie gen. Drury na konferencji w Londynie
LONDYN, 8.1. (PAP). Radio angiel

skie donosi, że na konferencji prasowej 
w Londynie kanadyjski gen Drury u- 
dz‘el':ł  informacji o pomocy UNRRA eta

Połdki, jaka ma nadejść w c:ągu roku.
Ludność Packi wykazuje gotowość do 

samo.dzielnych wysiłków odbudowy. 
Rząd" polski ożywiony jest podobnym

Nikt nie ro7mawial z Hessem o pokoju
oświadcza rząd bryty jski

LONDYN, 8.1. (PAP). Korespondent 
dziennika „Daily Worker” donosi z No-' 
ryrnbergi, że odnaleziono dokument 

- stwierdiający, iż vv roku 1941 doradca 
polityczny Rudolfa Hessa, dr Hausho,ffer, 
podał Hitlerowi nazwiska polityków, bry
tyjskich, z którymi można by ewentual
nie podjąć rozmowy na temat zawarcia 
pokoju między Wielką Brytanią a Rze
szą Nemccką. Są to: podsekretarz, sta
nu w brytyjskim ministerstwie spraw za
granicznych But i! er, ówczesny^ ambasa
dor brytyjski, w Madrycie — sl]r Samuel 
Hoare, wiceminister lotnictwa Balfonr,

podsekretarz Stanu Kenneth Lindsay, wi] 
ceminister dla spraw Szkocji Weddc.burn 
kierownik wydziału dla spraw europej
skich w ministerstwie spraw zagranicz
nych William, Strang i poseł brytyjski 
na Węgrzech — 0 ’M:aloy.

Rząd brytyjski oświadczył, że nie po
siada . danych co do wyżej wymienione
go dokumentu i nie może na razie udzie 
lić żadnych wyjaśnień. Nikt z portyków 
brytyjskich na odpowiedżalnym stano
wisku n>e brał udziału w jakichkolwiek 
rozmowach zrn:erżanych do zawarcia
pokoju ani w roku 1941, ani później.

duchem. Polacy są nastawiani optymi
stycznie i gotowi są do najwększych 
wy iłków; otiar i poświęceń.

Przewidywaną test oomoe UNRRA dła 
Polski w 1948 r. na 471 m i onów do 
larów. Dostarczane będą główne arty 
kuły żywnościowe.

Pomoc UNRRA przyszła dość późno 
ze względu na ogromne trudności-trans 
portowe i komunikacyjne. Obecnie cJsrę, 
ty będą przyjeżdżać do" Gdyni i Gdań 
ska. Przywiozą one samochody ciężą 
rowe, lokomotywy, wagony i benzynę 
,o znaczy artykuły n eżbędoę dla , od bu 
do wy komun kac^i. Śroidk - leczn cze słu 
żyć będą celom zapobiegawczym.

Przed' wojną Polska eksportowała pro 
dukty rolnicze, obecne odczuwa brak 
artykułów żywnościowych. UNRRA bę 
dzie s+arała się uzupełnić te brak . D 
Polsk wysłane będą narzędzń, maszy 
iy  roto cźe oraz nasiona.

Padło pytan e, o antysemityzm e i. 
Polsce. Drury odpowiedział, że ,n'e zau 
ważył żadnych pogromów Żydów.

Chłop
ż,yci,e

I

Spć!dz;e czość 
tani chfeb

Spółdzielnie Samopomocy 
skiej opanowały całkowicie 
gospodarcze w powiecie działdow 
-kim. Skup zboża odbywa się przes 
zemopomoc Chłopską. Każdy roL 
lik, który może się wykazać wy- 
’ełnienieęi świadczeń rzeczowycl 
la prawo sprzedawać zboże po ce

lto rynkowej.
Przemiału zboża dokony wujc 

> ? w młynach Samopomocy Chłop 
hrej. Młyny 'te dostarczają mąkę 
- ełtarnmm ‘jpółdzieiczym. dzięki 
-zemu '•hJ-b na rynku jest dła pra- 
njących po 6 zł. za kilogram, a 

mięso po 40 zł. za kilogram.
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Wydalenie gen. Andersa i „czetnikór z Włóch
uchwalił Zjazd Włoskiej Partii Komunistycznej

Jedność robotnicza — warunkiem demokratyzacji kraju
MOSKWA, 8.1 (PAP). Agencja Tass 

donosi z Rzymu, że w piątym dniu ob
rad zjazdu -włoskie) partii komunistycz
nej, zakończona została dyskusja nad 
referatem wygłoszonym przez Togliat- 
t i ’ego.

Delegacja rzymska złożyła rezolucję, 
domagającą się od rządu włoskiego 
poczynienia kroków w celu wydalenia z 
Wioch dowódcy korpusu polskiego, ge
nerała Andersa. Inna przedłożona zjazdo

w i  rezolucja żąda wydalenia z teryto
rium Włoch, zhajdyjacycfi się tam Jesz
cze oddziałów jugosłowiańskich .¿zetni- 
kow” .

Rezolucje te zostały przez zjazd jed
nomyślnie uchwalone. 1

Jeden z przywódców włoskiej partii 
komunistycznej, Luigi Longo, wygłosił 
referat o projekcie utworzenia jednej 
wspólnej partii robotniczej we Włoszech.

Mówca podkreślił konieczność pokona
nia „spisku milczenia” , powstałego do
koła sprawy połączenia się partii komu
nistycznej i  socjalistycznej. Stwierdzi! 
on, że połączenie się obu partyj jest spra 

, wą nie tylko socjalistów » komunistów,
' lecz sprawą całej klasy robotniczej. 
Konieczne jest utrwalenie jedności wszy- 
skich postępowych i  szczerze demokra
tycznych sit. Jedność ta jest niezbędna, 
zarówno w okresie prac Zgromadzenia 
Konstytucyjnego,' jak i  w okresie później 
szym.

Zaznaczając, że wewnątrz part® socja
listycznej istnieją jeszcze obawy i  waha
nia co do połączenia się z komunistami 
Longo oświadczył: „Proponuję socjaM- 
stomi jeśli nie uważają oni za możliwe

/

natychmiastowe połączenie się- aby 
przystąpili do utworzenia federacji 2 
partyj. federacji, która nie zmieniając po
litycznego i organizacyjnego * oblicza 
partii, pozwoliłaby ną większą koordy
nację kierownictwa i działalności poli
tycznej” .

W czasie dyskusji nad referatem Lon
go, mówcy dalł wyraz, całkowitej zgod
ności z poglądami wyrażonymi przez 
prelegenta, oraz podkreślali, że utwo
rzenie jednej partii robotniczej we Wło
szech wywarłoby wielki wpływ na pro
ces demokratyzacji kraju.

I  przededDiu Pierwszap Zgromadzenia 01
Większość delegatów przybyła do Londynu

LONDYN. 8.1. (PAP).. Większość de
legatów na Zgromadzeni Generalne 
Organizacji Narodów Zjednoczonych 
przybyła już do Londynu.

Członkowie delegacji radzieckiej przy
chyli do Londynu 8 stycznia b. r. rano. 
Przewodniczący delegacji, zast. Kom. Lu
dowego Spraw Zagranicznych ZSRR, 
Wyszyński, przybędzie do Londynu w 
środę luto czwartek.

Sprawozdawca dyplomatyczny agen
c ji Reutera donosi, że premier Attilee 
przedłożył swoim kolegom tekst mowy, 
którą wygłosi w  historycznym dniu 
otwarcia pierwszej sesji Zgromadzenia 
ONZ.

LONDYN, 8.1. (PAP). — Agencja
Reutera donosi, że amerykański m in i
ster spraw zagranicznych James Byr- 
nes, łderown%. delegacji Stanów Zjed
noczonych na Generalne Zgromadzenie 
Organizacji Narodów Zjednoczonych, 
wylądował na lotnisku arm ii amerykań
skiej w  Bovi.ngdon we wtorek. 8 stycz
nia b. r.

PARYŻ, 8.1. (PAP). — Francuskie mi
nisterstwo spraw zagrarfcznych potwter 
dziło wiadomość, że generał de Gaulle 
zamierza udać sSę do Londynu celem 
wcięcia udziału w  Generalnym Zgroma
dzeniu Narodów Zjednoczonych.

Kronika polityczna
DEPESZA DO PREZYDENTA KRN
Na ręce P rezyden ta  K ra jo w e j Rady N a w  

dorwej ob B olesław a B ie ru ta  w p łyn ę ła  nastę
pująca ¡rezolucja:

M y  mleeakaińcy m iasta E lb ląga, zeb ran i na
uroczyste j aikadiemili w  d n iu  1 s tyczn ia  1949 
o ku  . w yrażam y po dz iękow a no  K ra jo w e j Ra» 
ia e  N arodow e j za dotychczasową ow ocną pra 
;ę na p o lu  odbudow y odrodzonej P o lsk i. W y
rażamy" podziękowiamiie za skuteczną p o lity kę , 
prowadzącą dio w ie lk ie g o  po rozum ien ia  nano- 
¡ów Słowiaińskich. M y  mi eszkańcy m iasta E l

bląga stam em y ra m  ę p rzy  ra m ie n iu  przy K B N
będziem y budow ać naszą odrodzoną Polskę. 

Życzym y K R N  z N ow ym  R ok eim dalszej ow oc 
niej p racy  niad odbudow ą P o lsk i. "N iech  ży j«  
Rząd Jedności N a ro dow e j! N e c h  ży je  K R N I 
Niech. ż y je  P rezyden t K R N  ob. B o les ław  B ie  
rUit-

K om itet
Z e b ra n i w  lic zb ie  oko ło 700 osób p rz y ję li

rezolucję b u rz liw y m i ok laskam i.

PRZED KONGRESEM SL
13 s tyczn ia  1946 r .  rozpoczyna się K ongres 

Sta, Ludow ego w  W arszawie. W  Kongres»« 
b io rą  udztta: 1) Prezes SL. i  p rzew odn i czący 
Rady Naczelnej S. L ., 2 C złonkow ie N K W . 1 
Rady Nlaozetaej j 3) Prezesi zarządów  w o jew ó
dzkich, 4) P rezes zarządów  po w ia tow ych , 5)' 
D elegaci z jazdów  lu b  zarządów pow ia tow ych , 
po je d n ym  od każdych 500 cz łonków  (opłaca
jących skladfc), 6) C złonkow ie G łów ne j K o m t-  
■■ji R e w iz y jn e j, 7) C z łonkow ie  G łów nego Są
du  P a rty jn e g o  i  prezesi W o jew ód zk ich  Są
dów P a rty jn y c h , 8) N aczeln i re d a k to rzy  pism 
ra ir ty jn ych .

Wojna w  Chinach wygasa
Prasa amerykańska o roli gen. Marshalla

NOWY JORK, 8.1. (PAP). — DzW ni- 
k l zajmują się sprawą rokowań o zakoń 
czenie wojny domowej w  Chinach.

Kontrola w ¡mię interesów pokoju
Min. Byrnes o komisji do spraw energii atomowej

LONDYN, 8-1. (PAP). Agencja Reutera 
donosi, że decyzia konferencji 3 mini
strów Spraw zagranicznych w Moskwie 
w sprawie utworzenia komisji do spraw 
energii atomowe], uważana przez rządy 
Narodów Zjednoczonych za znaczne osią
gnięcie, stała się przedmiotem ostrej 
k ry tyk i w Stanach Zjednoczonych.

Decyzje te krytykują przede wszyst
kim te koła polityczne, którym choidzj o 
zdyskredytowanie obecnego rządu USA, 
następnie przecznicy ujawnienia tajem
nicy bomby atomowej, dopóki zasady 
kontroli międzynarodowej nie zostaną 
ostatecznie i  szczegółowo ustalone, wre
szcie koła przemysłowców, które oba
wiają się, że międzynarodowa kontrola 
nad energią atomową wykluczy korzy-

W telegraficznym skrócie:
Z D A N IE M  K O L DOBRZE P O IN FO R M O W A 

N Y C H  w  na jb liższych  dfftaaoh nastąp i rocrwją- 
aamie p a rla m e n tu  be lg ijsk iego . N ow e w ybo ry  
m a ją  Sę odbyć w  ciągu 40 dn i,

«
d e l e g a c j a  p o s z u k u j ą c a  m i e j s c a  no

sta lą  siedzibę O rg an izac ji N arodów  Z je dno 
czonych od by ła  w  W aszyngtonie kon fe renc ję  
z  p rezyden tem  Trumeneim, a następni e p rzy  by 
ła  d o .N ow ego  Jopku i  zw ieda iła  k.Bca m e j-  
ecorwośct w  o k o l c y  m iasta- 

*
I I  S T Y C Z N IA  N A S T Ą P I O TW AR C IE  SESJI

A ka d e m ii N auk  Z w ią zku  Radzieckiego. W  w y  
w  adzie ud z ie lonym  koresponden tow i Tass a- 
kadem lfc N ik o ła j B ru je y  cz, sekre ta rz  A kade
m ii, ośw iadczył, że na  sesji ¡noapataywame bę
dą ważne prace w  dz iedzin ie  w iedzy  ścisłej 
A kadem  o zof.tanie o tw a rte  przez p rzew odn i
czącego Sergeja W aw. iow a k tó ry  w ygłosi 
przem ów ien ie  na tem at prac dokonanych przez 
A kadem  ę i  n a k re ś li p lan  je j dalszych prac

W ĘG IER S K A  R A D A *N A R O D O W A  za tw ie r
dzała w y ro k  śm ierc i na b. prem iera  Bardossy 
k tó r y  w  swó m  czasie w yp o w ie d z ia ł w o jnę  
Z w iązkó w ^ Radziecki emu. Sąd lu d o w y  skazał 
na, ka rę  śrr e ro  3 b. m in is tró w  w ęgiersk ich 
k tó rz y  są , w spó łw  n n i d e po rtac ji 70 ty s e c y  
Żydów .

♦
F R A N C U S K I M IN IS T E R  P R O D U K C JI P aul 

u d a ł s»ę do fra n c u s k e j s tre fy  oku p a cy jn e j w 
N iem czech celem zaznajom ien ia  s :e na m ie j
scu z możl w cściam ł w ydob yć  a węgla,

*
BkI?M -ISTRZ NOW EGO JO R K U  ośw iadczył 

że n e  udaJo s ’ę zażegnać groźby s tra jk u  tie- 
lestra iw tów  w  Stanach Z jednoczonych t  należy 
« « Staayć z raprzesten iem  pracy na w szyst
k ic h ,  l a  ach te legra ficznych .

*
N A  O D B Y W A JĄ C Y M  SIE W "AM STER D A

M IE  zjeździe h c len dcm kte j pa rt i kpm .m żsty- 
c z m j p rzy ję to  rezo luc ję , domagającą rię  uz
nania  niepodległości Ind one z ji oraz uznania 
rządu jaw e jek iego  p rem ie ra  Sjatartra.

śck jakie może osiągnąć przemysł przy 
wykorzystaniu energii atomowej w dro 
dze inicjatywy prywatnej.

WASZYNGTON, 8-1. (PAP). Minister 
spraw zagranicznych Stanów Zjednoczo
nych James Byrnes oświadczył, że przed
stawicielami USA w komisji .kontroli 
nad energią atomową, która będzie utwo
rzona przy Organizacji Narodów Zjedno
czonych, będą: podsekretarz stanu USA 
D. Acheson, były wiceminister spraw 
wojskowych John Mac Cloy oraz trzej 
uczeni, którzy kierowali badaniami nad 
energią atomową: dr Vannevar\Busk, 
dr James Conant i -Leslie Groves.

Minister Byrnes oświ-adczyljpoza tym, 
że komisja, która zostanie stworzona 
przy ONZ, nie będzie się zajmowała pro
blemem energii atomowej, a jedynie kon
trolą badań nad tą energią w imię inte
resów pokoju światowego. Komisja bę
dzie ściśle współpracowała z Radą Bez
pieczeństwa.

W Czunkingu toczą się rokowania 
wdziałem generała Marshalla, k tó ry od
grywa rolę arbitra za Zgodą obu stron. 
„New York Times”  pisze, że rokowania 
dają nadzieję zakończenia wojny domo
wej.

Walki toczą s9ę jeszcze w prowincji 
Dżehol, ale obie strony przygotowały 
rozkaz zaprzestania ognia. Od wydania 
rozkazu do jego wyfconan’a upływa rw y 
kle  ftiooo czasu, zwłaszcza w  Ch’nach. 
Istnieje jednak nadzieja, że pokój jest 
bliski, ponieważ pierwszy raz w  h fs to  
r i i  Chin występuje bezstronny i  bezin
teresowny, rozjemca w  osobie generała 
Marshalla. Jest to człowiek, k tó ry Pe
szy się powszechnym szacunkiem w Chi
nach.

„Washington Star“  pisze, i»  sytuacja 
w Chinach uległa poprawie, że za- 
wdzięcząc należy generałowi Marshallo
w i ohtoć załatwienie sporu n'ie jest ła t
we. Chodzi o wejście komunistów do 
rządu i  połączenie wojslk' komunistycz
nych z rządowymi. Trudności można po
konać przy dobrej w oli i  zrozumieniu 
interesów narodu chińskiego z obu stron.

„CHŁOPSKA DROGA“
r Y G O D N I K  P P R  D L A  W S I

Komisja Polsko-Radziecka 
w Łambinowicach

Minister Sprawiedliwości ob. Świąt
kowski, jako przewodniczący Głównej 
Komnsji dla badania zbrodni niemieckich 
w Polsce, udał się na teren dawnego 
niemieckiego obozu w Łambinowicach 
na Sląsfcu.

Ob. minister odbył z wojewodą śląsko, 
dąbrowskim gen. Zawadzkim konferen
cję. Następnie członkowie Komisja udali 
się do Opola, gdzie'spotkali się z radziec. 
kimii członkami Komisji do Badania 
Zbrodni Niemieckich w  osobach: prójt. 
Kudriawcew, gen. Tarasów i prof. Aw- 
gejer-

Mieszanń Komisja do Badania Zbrodni 
Niemieckich w Polsce rozpoczęła natych. 
miast swe prace, mające na celu badanie 
materiału dowodowego, odnośnie nie
mieckiego obozu śmierci dla jeńców wo
jennych w Łambinowicach.

Z działalności 
Sądów Specjalnych

Specjalne Sądy Kamę w kraju wydały 
w ciągu 1945 roku 1576 wyroków w spra
wach przeciwko zbrodniarzom faszystow
sko-hitlerowskim i zdrajcom narodu, z 
czego wyroków śmierci wydano 364, na 
karę więzienia skazano 662 osoby, unie- 
winniono — 550- ’ «t»

Uniewinnienie dra Weicherta
Sąd Specjalny Kamy w Krakowie 

un'ewinnil doktora Michała Wejcherta 
z zarzutów kontynuowania pracy w 
JUS-ie w okresie kursu eksterminacyj
nej polityki okupanta względem Żydów, 
co wedle słów aktu oskarżenia mogło 
wprowądz1 ć w błąd opinię świata o lo- 
fi’e Żydów polskich.

Kłopoty gospodarcze Ameryki
, są mniejsze niż sądzą pesymiści

NOWY JORK, 81. (PAP). Omawiając 
sytuację gospodarczą Stanów Zjednoczo
nych, prasa amerykańska zaznacza, że z 
wielu stron wyrażono obawy co do 
wstrząsów, jak e wywoła przestaw en-’« 
przemysłu amerykańskiego z produkoj

pesymiści nie wzięli ,pod uwagę ogrom 
nej sprężystości gospodarki amerykań
skiej. Obecnie jest 2 miliony bezrobot
nych t. j. czwarta część cyfry,- której się

Na nowych forach
polityka zagraniczna Anulu

LONDYN, 8.]. (PAP). Dziennik . jja ih  
Worker” donosi ze źródeł dobrże po!n- 
formowanych, że brytyjski minister, 
spraw zagranicznych Bevirr przedstawi 
radzie ministrów projekt s zasadnicze1 
zmiany wytycznych linii polityki zagra: 
n cznej W ie lk i Brytanii.

Zdaniem ministra Bevina, Wielka, Bry 
tania jest zbyt słaba, aby móc ząimowar' 
w poltyce międzynarodowej pożyci« 
równą Stanom Zjednoczonym i Związko
wi Radzieckiemu, wobec czego powinna

woiemnej na pokojową . [obawiano. 80 proc. przemysłu przestawi-
„New York Herald frrbune pasze, że I lo się już ha tory pokojowe.

Amerykański sekretarz handlu, Welles
ogłosił sprawozdanie o sytuacji gospodar 
czej w 1945 roku i o zadanach na rok 
1946. .Stawia on pomyślne horoskopy, ale 
jednocześnie , zwiaca uwagę na szereg 
problemów, które wyłonią się w roku 
1946, jak zwiększenie produkcji pYzemy- 
?‘9> ,kwestia demobilizacji, zapobieżenie 
'nflacji, równowaga między kosztami 
produkcji a .poziomem cen.1

Chociaż większość przemysłu przesta
wiła .ssę na produkcję pokojową, jednak 
produkcja artykułów pierwszej potrzeby 
iest leszcze me wystarczająca,' Ceny mu
szy być kontrolowane przez rząd dopóki 
nie nastąpi równowaga między popytem 
a nodażą, - '

Obawiano s’ę liczby 8 mTkmów bez
robotnych wskutek utraty pracy przez 

')tn 'ków w fabrykach zbrojeniowych. 
Okres - k tó ry minął od zakończenia woj
ny wykazał- że obawy te n<e są tak 
groźne jak przypuszczany.

skupić koło /sie-bić 
średme, 1 małe.

wszystkie państwa

Mi

iríjf j n -  U jc d a
$  c l.«tie & v lon tu

LONDYN, 8.1. (PAP), Agencja Reutera 
donosi, że brytyjsk minister f  transów 
! v ‘ o 0'św'adńzyl, Tż wkrótce na pos e- 
d,:on u Izby Gmin będą wniesione pro- 

upanstwow errą kopalń, przemysłu 
opalonego, lotni-ctwa cywilnego i  teleko
munikacji.

1

) ’
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Gdzie 
konsekwencja?
W oczach mamy jeszcze salę obrad 

IX  hej sesji Krajowej Rady Narodowej, 
kiedy to posiewie wszystkich stronnictw 
po jednogłośnym uchwaleniu ustawy o 
nacjonalizacji przemysłu powstaniem z 
Miejsc i śpiewem hymnu narodowego i 
pieśni robotniczych uroczyście uczcili 
ten historyczny moment. Byli między 
ń<m: — rzecz jasna — również posłowie 
PSL. .Gipsowali on1 w., końcowym glo 
sowanu za _ustawa po poprzedniej ne  
udanej probie storpedowania jej różny
mi >,poprawkami“, któfe zostały przez 
Większość Rady odrzucone. Czy gloso 
waii szczerze? — oto pytan:e, które na
suwać się musi każdemu, kto śledził 
Prasę PSŁ owską z ostatnich paru ty
godni.

Nie będziemy na tym miejscu przęsą 
dzać tej sprawy i wnikać w sum'enia 
poszczególnych posłów z tego stronnictwa 
a’e wot-o nam chyba zarzucić m brak kon 
sekwencji, jeśli uwzględnimy niedaw 
ne wypowiedzi prasy PSI. owskiej na 
temat zagadnienia nacjonalizacji prze 
mysłu.

Posłuchajmy, co o tym mówi poseł 
do, KRN p. Załęski na łamach PSL-ow- 
sklego ,,Chłopskiego Sztandaru” (nr 11)

„Dążenie do upaństwowienia całe 
go wielkiego i średniego przemysłu 
prowadzałoby i do tak potwornej 
przemocy Państwa nad obywatelem, 
że nie Wahamy się nazwać tego ab
surdem i przeciwstawiamy się im w 
spesób najbardziej zdecydowany“.

..Modnego obecnie term*nu ,,nacjonali
zacja“ w sensie pozytywnym nie uży
wamy — zwierza się w innym miejscu 
P. Załęski — gdyż nie chcemy czytel 
n ka czarować pięknym jego brzm'e 
niem, istotnej zaś jego treści nie rozu
miemy, a rodowodów dociekać nie chce
my“.

Organ PSL proponuje natomiast: 
„Przekazać spółki akcyjne na ryzyko ’ 
odpowiedzialność przedsiębiorczości nie
państwowej”, a zagospodarowanie zakła
dów przemysłowych poniemieokieb 1 o 
puszczonych powierzyć ,,na jednostkowe 
lub zespołowe ryzyko i odpowiedział 
ność".

W interesie wsi i miast
leży szybkie zebranie świadczeń rzeczowych

Krótko mówiąc: PSL zmierza do od
restaurowani gospodarki wielkokapi 
tańśtycznej, bowiem jest rzeczą wiado 
mą, że zakłady przemysłowe — ponie
mieckie, to są przeważnie wielkie zakła 
dy, to jest przeważnie wielki przemysł

Słowa te były drukowane 23 grudnia 
nb. roku. 3 stycznia odbyło się w KRN 
głosowanie nad ustawą o nacjonalizaćj 
wielkiego i średniego przemysłu w Pol
sce... i PSL głosowało za ustawą. Ra 
zem z całym przedstawicielstwem PSL 
w Krajowej Radzie Narodowej gloso
wało za nacjonalizacją i p. Załęski, któ 
ry jeskeze DZIESIĘĆ DNI PRZED TYM  
gromko pokrzykiwał, że się jej prze- 

i c’wstawi vw sposób najbardziej zdecy 
\  dowany“ I malował różne piękne szyldy 
Vdla odrestaurowania spółek kapitali
stycznych, aby tylko umknąć nacjona
lizacji.

Ale na tym n>e kon’ec. Próżno szu
kał byśmy po' dniu 3 stycznia jakich 
kolwiek prób rewizji dawnego stanowiska 
w pras e PSL. Nie tylko, że takiej rewi
zji n e było, ale odezwał s'ę raz jesz 
c*e p. Dąbrowa, osławiony ze swoich 
Projektów zamieniania Polski w kolonię 
obcego kapitału, po to tylko, aby stw'er- 
 ̂ ić, że nacjonalizacją n<c nam gig przy-

Jak nazwać całe to zachowanie, ra 
zem z szopką glosowania w KRN w 
dniu 3 stycznia *a nacjonalizacją. Czy 
je?t ‘o tylko n ekonsekwencja?

W  okresie od 1 do 20 grudnia 
1.945 r. akcja zbioru świadczeń rze
czowych przyniosła w całym kraju 
zaledwie 50.234 tony zboża, ogółem 
zaś od początku akcji zebrano 436 
tysięcy ton, co stanowi około 34% 
planu rocznego. Realizacja świad
czeń rzeczowych doznała w grudniu 
zahamowania. Oddane w tym mie
siącu ilości zbóż są małe, wręcz ni
kłe w porównaniu z rocznym wy
miarem kontyngentów.

Zebranie kontyngentu, słabe na 
erenie całego kraju, postępuje bar

dzo nierównomięrnie, w zależności 
id województw. Przodujące woje
wództwo śląsko - dąbrowskie, dało 
wprawdzie mało zboża, wykonało 
;uż jednak roczny wymiar w 65%. 
Dalej idzie grupa województw, jak 
poznańskie, rzeszowskie, krakow
skie i pomorskie, które przekroczy
ły już 40% wymiaru. A wreszcie 
województwa, stojące poniżej tego 
poziomu, wśród których ujemnie 
się wyróżniają kieleckie, warszaw
skie i białostockie, gdzie wyniki są 
najsłabsze.

W poszczególnych województwach 
istnieją duże różnice w zebraniu 
świadczeń między powiatami, grńi- 
nami i poszczególnymi gospodarza
mi. Wszędzie są gospodarze* -¿a- 
łe gromady i gminy, ktA w oby
watelskim ustosunkowaniu się do 
ootrzeb państwa i narodu w 100% 
się wywiązały ze swoich obowiąz
ków. Obok nich są jednak i inni, 
którzy opieszale, albo zgoła nie
chętnie odnoszą się do tej akcji. 
Robią to częściowo pod wpływem 
wrogiej reakcyjnej agitacji prze
ciw świadczeniom, a już na pewno 
na skutek niezrozumienia własnych 
nteresów.

Świadczenia muszą być zebrane
beda zebrane, bo od tego zależy 

wyżywienie klasy robotniczej, a 
wiec dalszy bieg odbudowy prze
mysłu, wzrostu produkcji przemy
słowej, a tym samym możliwości 
dostarczenia wsi pomocy w towa
rach przemysłowych. Świadczenia 
powinny hyc zebrane jak najszyb

ciej. Leży to zarówno w interesie 
ludności miast, jak i wsi. Jak naj
szybsze utworzenie rezerw zbożo
wych zapewni ciągłość aprowizacji, 
a z drugiej strony ułatwi i przy
śpieszy przejście do innego systemu 
wymiany towarów między miastem 
a wsią. Jak najszybsze zakończenie 
akcji kontyngentowej pozwoli też 
chłopu sprzedawać pozostającą nad
wyżkę bez żądnych ograniczeń. Ci 
chłopi, którzy dotychczas tego nie 
zrozumieli, już na tym straclii.

Zarządzeniem ministra aprowiza
cji z dnia 12 grudnia 1945 roku 
wprowadzone zostały wysokie pre
mie pieniężne za obowiązkowe do
stawy zbóż. Premie te wypłaca się 
niezależnie ód istniejących preemij 
w towarach przemysłowych, które 
przy naszym niesprawnym jeszcze 
aparacie rozdzielczym w niedosta
tecznej mierze docierają do chłopa.

Gospodarze, którzy lojalnie speł
nili swój obowiązek wobec państwa 
i zdali świadczenia w stu procen
tach do 16 grudnia 1945 roku, o- 
trzymali od rządu wynagrodzenie, 
gwiazdkę — jak mówił to w. Minc. 
— Otrzymali od kwintala pszenicy 
305 zł, od kwintala żyta czy jęcz
mienia 265 zł. Gospodarze, którzy 
złożyli więcej jak połowę roczne
go kontyngentu do 16 grudnia 1945 
r., otrzymali od kwintala pszęnicy 
215 zł, od kwintala żyta czy jęcz
mienia 165 zł. Przy tym—jak wia
domo — gospodarstwom do 2 hek
tarów obniżono wymiar kontyn
gentu do połowy. Opieszali gospo
darce stracili więc, ale mogą jesz
cze swoje opóźnienie nadrobić. 
Wszyscy, którzy zdadzą cały kon
tyngent do 15 lutego b. r., otrzy
mają premię w wysokości 230 zł 
od kwintala pszenicy i 200 zł od 
kwintala żyta czy jęczmienia.

mii wysoką cenę za swoje zboże. 
Nie zapominajmy wszak, że jest 
ono świadczeniem obowiązkowym 
na rzecz państwa, na rzecz odbu
dowy kraju.

Musi w tych warunkach nastąpić 
szybki przełom w zebraniu świad
czeń. Widzieliśmy już taki prze
łom w listopadzie przy zbiórce zie
mniaków. Z największą energią po
winien się. zaprząc do akcji cały a- 
parat poborczy, pomóc mu musi 
całe społeczeństwo. „Społem“ i 
wszystkie jego placówki, organiza
cje polityczne i społeczne, ducho
wieństwo i nauczycielstwo muszą 
wziąć czynny udział w tej decydu
jącej fazie, w jaką weszła obecnie 
akcja zbioru świadczeń rzeczowych. 
Szczególną aktywność i pomoc na
leży okazać aparatowi świadczeń w  
województwach najbardziej pozo
stających w tyle, jak warszawskie, 
kieleckie i białostockie, w których 
musi się też spotęgować akcja oczy
szczenia od wrogich agitatorów i  
band, terrory żujących ludność. .

Akcja świadczeń rzeczowych we
szła w swój końcowy i decydują
cy okres i musi się zakończyć po
wodzeniem.

Mała kronika
PROSZĘ O ZAMÓWIONĄ KAWĘ.«

Mieszkaniec Krakowa Zbigniew Wilgan, 
słuchacz Politechniki, wziął się za dosyć 
swoisty sposób zarobkowania. Rozesłał 
on do kilka osób w Krakowie listy, r  
których żądał wypłaty 10.000 zł, grożąc 
inaczej zabójstwem. Usty podpisywał: 
.dowódca plutonu AK por. Orłów”. Po 
pieniądze wysyłał oryginalny „student” 
nieletniego posłańca, który zupełnie me 
wiedział w jakiego rodzaju sprawą zostaje 
wmieszany. Chłopak m iał tylko wymienić 
hasło: „Proszą o zamówioną wczoraj ka
wą cejlońską”.

, . . .  Afera sią jednak wydał«. Aresztowany
Przez wprowadzenie premii pie-\ Wng(m doiył wszysiko na karb sytuacji

mężnych rząd dał możliwość wszy-gmaterialnej swej rodźmy. Oskarżony miał 
stkim chłopom jak najbardziej ko
rzystnego dla nich wywiązania się 
z obowiązku. Gospodarz, który ucz
ciwie i w porę sikłada kontyngent, 
otrzymuje faktycznie w postaci pre-

GŁOSY PRASY

Sądź my, że jest konsekwencja w tej 
poz-irnej niekonsekwencji. PSL ma 
wprawdzie odwagę atakować z flanków 
zasadę nacjonalizacji wielkiego i śred 
n ego przemysłu ale me ma odwagi 
postawć kropkę nad i tam gdzie jest 
Przyparte do moru i musi wyraźnie o 
ś — ń  7 r "  lui, przeciw“

W z y w tym dowód że nie sposób 
fl ś w Polsce jeśli chce się zachować 
Opływy, występować jawnie z progra
mem sprzecznym z dążeniami mas lu 
dowy-h które mają dość rabunkowej 
go podarki truś* ów i karteli, które wy
powiadają si* wyraźrdć za nową poił 

gospodarczą naszego rządu, za na 
cjonarzacją wielkiego i średnegó prze
mysłu.

PRZEMYSŁ CHŁOPU
„Dziennik Ludowy“ w artykule 

p. t. „Wieś polska a upaństwowie
nie przemysłu“ zastanawia się nad 
korzyściami, jakie osiągnie chłop 
z upaństwowienia przemysłu:

...upaństwowiony przemysł, który 
kieruje się zasadą korzyści społecz
nej, może zapewnić:

1) wy dźwignięcie chłopa z pierwot
nych metod gospodarowania przez 
udostępnienie mu narzędzi i środków 
produkcji, 2) zapewnienie przez u- 
kład stosunków prawno-państwowych, 
by chłop miał warsztat pełnorolny i 
miał co wymieniać, 3) n*e dopuścić 
do rozwierania t. zw. nożyc cen i 
w ten sposób pozwolić mu, by wy
miana towarowa między wsią a mia
stem mogła pokryć jego potrzeby.

Gdy przemysł jest w rękach pań
stwowych ' liczy się z powyższym, 
pracuje dla dobra ogółu i dla do
bra własnego, bo połowa odbiorców 
artykułów fabrycznych żyje w Pol
sce na roli; przemysł wie. że nie 
rozwinie się Kez masowego spożycia.

OSŁAWIONY W YW IAD  
Na ostatniej sesji KRN poseł Po-, 

piel szeroko omówił osławiony wy-

wiad udzielony przez Arciszewskie
go prasie angielskiej, w którym 
to p. Arciszewski lekką ręką zrzekł 
się praw Polski do Wrocławia i 
Szczecina. W związku z tym „Ro
botnik“ tak pisze w artykule p. t. 
„Bez niejasności“:

.„dobrze się stajo, że sprawa słyn
nego wywiadu wypłynęła w toku 
obrad, tymczasowego parlamentu pol
skiego i znalazła tam należyte o- 
św>etlenie. My bowiem nie wyrze
kamy się tej cźy innej części Pol
ski, nie mamy do odstąpienia ani 
jej skrawka: sprawy terytorialne • 
graniczne regulujemy we własnym 
zakresie, na podstawie zgodnie i do 
browolnie zawieranych umów, nie 
handlujemy ziemia polską, choćby 
nam za to obieęywano „worek bia
łe; mąk'”  czy nawet gruszk' 
wierzbie. Te lekkomyślne kompjf 
młtujące tranzakcje handlowo' - poi 
tyczne pozostawiamy nikogo me r '  
prezentującym , „mężom stanu”  
nieprawdziwego zdarzenia, — a sa
mi będziemy trzymać mocno i nie 
wypuścimy z garść'. tego, co stano 
w; nasza własność niezaprzeczona 
Taką 'est 'ednomyślna opinia krab 
i o tym muszą wiedzieć wszyscy, 
których te sprawy interesują.

widać wiącej szcząścia mż uczciwości, bo 
sąd go skazał tylko na 1 rok wiezienia.

X
OBYWATELE GMINY LUBORZYCK

dali piękny przykład. Pragnąc posiadać 
własną szkołę postanowili opodatkować 
się.w wysokości 30 zł od hektara na 
rzecz budowy szkoły. Ponieważ sąsied
nie gminy pośpieszyły z pomocą, dekla
rując oddanie potrzebnej ilości drzewa, 
cementu itp. na budowę szkoły, oraz do
starczając materiał na miejsce, prrzystą- 
piono już do kopanie fundamentów 1 eta- 
wiania zrębu.

SEKCJA LOTNICZA WYDZIAŁÓW
Politechnicznych przy Akademii Górni
czej w Krakowie rozpoczęła pracę ź w !o- 
sną ub. r. na przydzielonym jej terenie 
Bódzowa pod Krakowem, jako szkolnego 
szybowiska. W ciągu tego pierwszego 
roku nauki i pracy wyszkolono 80 pilo- 
'ów kategorii A. 30 kategorii B i 2 kat 
C wykonano około 2.000 lotów.

NA OSTATNIM POSIEDZENIU Rady 
Okręgowej Izby Aptekarskiej uchwalono 
budżet na rok 1946. Pomieszczone są w  
nim pozycje na stypendia dla niezamoż
nej młodzieży akademickiej wydziału 
farmaceutycznego oraz na inne cele nau
kowe. Dotacje te wynoszą przeszło 1 mł- 
’ion 400 tysięcy złotych

NA TERENIE WOJEWÓDZTWA ŚLĄ
SKIEGO są obecn e czynne trzy gimnazja 
•olnicze a mianowicie: Państwowe Koedu 
-acyine G'mnazjum Roln cze.w P*rcr-n e. 
Gospodarstw® Wieisk ego w Nakle Ho
dowlano-Rolnicze w Ornontowicach Po- 

tym w staćbum organizacji jest Gim
nazjum Roln'cze dla Dorosłych w Cze- 
'howicaeh którego kurs dwuletn’ rozpo- 
■zyna sie w dniu IW  1946 r Również 
w stad’um organizacji jest Gimnazjum 
Ogrodn cze w Gerdzcu oraz Liceum i 
Gimnazjum Rolnicze w Oleśnie. Szkół 
gminnych rolniczych jest czynnych 24.



Str. < G Ł O S  L U D U N r p rgp7>

Kryzys węglowy we Francji 1 ""̂narodowego
_ _ _ _ _ .,___  “ a  . *  . . . . . . . . . . . . . . .  ' ruchu robotniczegoZycie gospodarcze zamiera bez „czarnych diamentów'

(Korespondencja własna „Głosu Ludu”)
Paryż, w  styczniu.
Francja, posiadająca własne zagłębie 

węglowe, n gdy nie była samowystarczal
na pod względem produkcji węgla, któ
ry  importowała z Anglii i  innych kra
jów. Na skutek trudności transporto
wych import ten uległ daleko idącym 
ogran'czeniom, tak że w  październiku 
wynosił ort 804.000 ton, co stanowi zaie- 
dw e 42 pnoc. importu z 1938 r.

Jeśli jednak im port z Anglii napotyka 
*>a przeszkody realne, można < by rzec 
obiektywne, ’to zagadnienie importu wę
gla z Zagłębsa Ruhry przedstawia się zgo 
ła inaczej. W Zagłębiu Ruhry są obecnie 
dosyć duże rezerwy węgla, które wynoszą 
przeszło 6 m ilionów ton. Alianckie władze 
okupacyjne uważają jednak . widocznie, 
że Niemcom węgiel ten 'jest bardziej po
trzebny niż Francji. Aliancka gospodar
ka umożliwiła ostatnio hutnictwu nie
mieckiemu uruchomienie 12 wielkch pie
ców, dla których węgiel znalazł się, pod
czas gdy we Francji z powodu braku 
węgla wszystkie prawie wielkie piece są 
obecnie nieczynne.

Górnicy francuscy, najbardziej uświa
domiony patriotycznie element nowej 
Francji, m-mo wyjątkowo ciężkich wa
runków aprowizacyjnych, nie szczędzą 
wysiłków, by podnieść poziom produk
c ji węgla. Dziejki tej ofiarnej pracy w y
dobycie powoli, ale stale wzrasta i  w  
październiku wynosiło ono 3.271.000 ton, 
czy Ib 93 proc. produkcji przedwojennej. 
Dotychczasowa jednak beeiplanowa gos- 
podarfca węglem ze strony poprzednich 
rządów doprowadziła do tego, że nowy 
minister gospodarki Marsel Paul zmu
szony był, by uratować sytuację, wpro- 
wadzić wyjątkowo dotkliwe ogranicze
nia, powodowane brakiem węgla.

Począwszy od drugiej połowy grudnia 
w  pewnych gałęziach przemysłu fabryki 
będą pracować ty lko  3 dni w  tygodniu. 
Przerwany został również w  Paryżu i  
okręgu paryskim dopływ prądu do użyt
ku  domowego od 8-ej do 12-ej i  od 13-ej 

_do 17-ej, codziennie z wyjątkiem -nie
dzieli. Silnie zmniejszono oświetlenie ulic 
Paryża, co poważnie się przyczyni do o- 
granicżenia tak zw. nocnego życia Pary
ża, które 1 dotychczas, półtora roku po 
oswobodzeniu nié było zbyt ożywione. 
Ograniczenie to nie przyczyni się rów
nież do zwiększenia bezpieczeństwa w 
godzinach wieczornych w  Paryżu. Brak 
węgla Odbija się również i  na funkcjo
nowaniu metro, które obecnie przy ab
solutnym braku autobusów i  taksówek, 
jest jedynym środkiem lokomocji w wiei 
k im  Paryżu. Zamknięcie metra następuje 
obecnie o godzinę wcześniej.

Ministerstwo Gospodarki czyni obecnie 
urtline starania, by ten stan rzeczy zmie
nić. Z tym j staraniami związana jest 
ostatnia podróż ministra Pauł‘a do Lon
dynu, gdzie pertraktował w  sprawie im

portu węgla przede wszystkim z Zagłę
bia Ruhry. Od rezultatów tych starań za 
leżeć będzię życie gospodarcze Francj 
w 1946 roku.

Dr 'Antoni Dankowicż

List Rady Narodowej Polaków we Francji
do Prezydenta K R N  ob. Bolesława B ieru ta

PRZEMÓWIENIE  
rOGLlATTIEGO NA KONGRESIE 

WŁOSKIEJ PARTII 
KOMUNISTYCZNEJ

Radia N arodow a Poteików w e F ra n c j i 
w ystosowała następu jąqy 1s t do P rezyden
ta  K R N  ob. Bolesława B ie ru ta ,

'Na kongresie Włoskiej Partii Komuni
stycznej wygłosił przemów eme sekre
tarz parth Tog^iałti. Togiiatti wspo- 
mn ał o‘ wkładrte pprtb w  walkę z faszy
zmem i przedstawił cele, jakie staw a 
sobie obecn!e partia komun ¡styczpa: o- 
siągnięcie jedności, wolności, niepodle
głości i  dofofobytu Włoch. Togf-atti o-

Wielce nam drogi Obywatelu Prezy
dencie! Z okazji obecności na wiecu ko
biet im. Marii Konopnickiej w St. Etien- 
r.e, dnia 6.12.45 r. polskiej delegatki na 
Kongres Międzynarodowy K-obiet w Pa
ryżu ob. Bodalskiej Aurelii, jako kierow
nik referatu oświatowego na okręg St. 
Etienne, w hmepm wszystkich szkółek 
polskich na naszym terenie, mam wielki 
zaszczyt przesłać na ręce Prezydenta 
KRN zapewnienie całkowitej lojalności 
dla naszego Rządu Jedności Narodowej.

Jesteśmy wielce dumni z nakreślonych 
planów reform rolnych i  szkolnictwa, z 
szybkiej realizacji budowy szkól i  uczel- 
n», które dają szerokie możliwości kształ 
cenią się dzieciom j młodzieży chłop
skiej » robotniczej oraz dzieciom inteli
gencji. pracującej. Widzimy, że zło i 
krzywdy, wyrządzone przez rządy sa
nacja* zostają osuwane i naprawiane.

I my na emigracji rozunpemy również B świadczył, że dzięki jedności ugrupowań
trudności, z jakimi boryka Się nasz Rząd 
Jedności Narodowej przy odbudowie 
kraju. My tu widzimy, jak wrogowie 
demokracji robią wszystko, aby nie do
puścić do zrealizowania tych doniosłych 
planów,’ które nakreślił ‘Rząd i Naród 
Polski. My tutaj na emigracji stajemy 
zwarpie wbrew tym wszystkim wrogom 
demokracji u boku Rządu Jedności Na
rodowej • w jednym szeregu wraz z ca
łym Narodem Polskim dla szybkiej od
budowy i  podniesienia z, gruzów naszej 
ukochanej Ojczyzny.

Przyrzekamy wytężyć wszystkie na
sze siły,- a.by wyjeżdżając do kraju, naj
mniejsze dziecko polskie umiało czytać 
i pisać po polsku oraz aby podnieść do 
najwyższego poziomu naszą kulturę pol
ską. Nieoh żyje Polska wolna silna i  de
mokratyczna! Niech żyje Rząd Jedności 
Narodowej! Niech żyje jedność emigracji 
z Narodem w kra-ju!

antyfaszystowskich uniknęło się we 
Włoszech wojny domowej. Ostatnio zau
waża się jednak próby odrodzenia fa
szyzmu we Włoszech. Dalej Togliatt* 
oświadczył. • że należy jeknajszybciej 
przeprowadzić wybory do konstytuanty 

zażądał, by zgromadzenie konstytucyj
ne miało pełną oieogran!czoną suwe
renność- '

Groźba hitleryzmu trwa...
Uchwały konferencji berlińskiej a rzeczywistość

MOSKWA^ 8.1, (PAP). — Omawiając 
sytuację w  Niemczech zachodnich, ra
dio moskiewskie podkreśla, że według 
uchwał konferencji berlińskiej, członko
wie partii hitlerowskiej m ieli być usu
nięci ze wszystkich odpowiedzialnych 
stamow!sk w  przedsiębiorstwach prywat
nych oraz m ieli być zastąpieni przez lu 
dzi, którzy pod względem politycznym

moralnym dają gwarancję, że są zdol-
ni do pracy nad wprowadzeniem 
Niemczech ustroju demokratycznego.

Szereg faktów wzbudza jednak nie
pokój. W zachodnich Niemczech wielu 
hitlerowców chodzi nie ty lko  na wol
ności, ale zajmuje stanowiska w  admi
nistracji. ^

Oberprezydent Westfalii odmówił przy
jęcia na posadę pewnego Niemca, Wal- 
lenreita, motywując to tym, że wałczył 
o-n pAeciw H itlerowi w  szeregach par
tyzantów czeskich. W miejscowości. Egej-

heldem usunięto z kierownictwa polic ji 
socjal - demokratę i mianowano b. o- 
ficena SS. Butlera. W Hamburgu i  Mo
nachium hitlerowcy zajmują wysok'e 
stanowiska.

Koła reakcyjne wygłasząją frazesy hu
manitarne i  jednocześnie głoszą idee za
chowań1» silnych Niemiec. Są to , w y
mowne przykłady. 'H itle ryzm  .niemiecki 
w dalszym ciągu zagraża, pokojowi.

LONDYN, 8.1. '(PAP). Agencja Reu
tera dohosł, że przedstawiciele Związku 
Radzieclćego, Francji. W ielk!ej Brytanii 
i Stanów Zjednoczonych odbywają, roz
mowy celem ustalenia, jakie działy prze 
mysłu w  Niemczech mają być pozosta
wione dla produkcji 'pokojowej.

Według układu poczdamskiego do dnia 
1.II.1946 r. Wielkie mocarstwa mają u- 
staFć dokładną listę przedsiębiorstw n'>e 
mieckich w  strefie zachodniej, które ma 
ją być użyte'na odszkodowania.

dzio ra d z ie c c y
(Migawki z podróży po ZSRR)

Młoda, energiczną, śliczna kobieta. To 
Tatiana Iwanowna, brygadier szwalni. 
Przyszła w sprawie służbowej — ale dy
rektora nie ma i trzeba zaczekać. Czeka
my wspólnie. ' .

Tatiana, Iwanowna ma dwie córeczki.
„Jedna jest w 6-tej klasie, druga skończy
ła szkołę — mówi. — Teraz trzeba jak- 
r.ajprędzej zadecydować, na jaką uczel
nię ją skierować, bo dziewczynka jest 
bardzo zdolna. Trochę rm trudno. Nie 
jestem przyzwyczajona wszystkie proble
my rozwiązywać, sarno dzielrfie. Przed 
•wojną było inaczej” .

1 dowiaduję się, że mąż *Tatiany Iwa- 
nowny był pułkownikiem, a syn — w 
szkole oficerskiej. Że Tatiana iwanowma 
nie -pracowała zawodowo, a była „domo- 
choziaiką” (zajmowała się gospodar
stwem), Że dopiero podczas wojny poszła 
do szwalni na naukę i stopniowo tak opa
nowała zawód krawiecki, że mianowano 
ją brygadierem i z tego utrzymuje córki.

1 tak jakoś prosto, z ledwie dosłyszal
nym drżeniem w glosie mówi: „1 mąż i 
s . n — obaj polegli. Ale cóż — nie ja 'je 
dna- Zginęli za dobrą sppwę — zwy- 
cmżyliśmy przeceż. Jeden mam teraz cel 
w życiu — wychować dzieci ha dobrych, 
uczciwych, wykształconych ludzi” .

Prosta, uczciwa, a jakże bohaterska 
kobieta radziecka- Nie biada, nie załamu

je rąk, ale zakasuje rękawy -i staje do 
pracy, by zastąpić tych, których nie stało.

Iwana Sergiejewicza poznaję w pocią
gu. Iwan Sergiejewicz jedzie do Aktiu- 
bińs-ka. Jest inżynierem — kierownikiem 
badań geologicznych jednego z trustów. 
Ukończył studia w Moskwie. Po ukończe
niu , instytutu zaproponowano mu pracę 
w Moskwie na bardzo dogodnych Warun
kach. Odmówił. — „Przecież więcej pra
cy jest w terenie. Jeszcze nie całkowicie 
zbadane są wnętrza Kazachstanu. Uzbe
kistanu, czy Syberii” .

I dobrowolnie rezygnując Z. życia i wy
gód wielkiego miasta, Iwan Sergiejewicz 
.iedzie do Kazachstanu. O 120. Icm od naj
bliższej stacji kolejowej, w, głuchym ste
pie — rozpoczyna badania geologiczne. 
Dziś na piersi jego widnieje order „Czer
wonej Gwiazdy” . W tych dniach otrzyma 
najwyższe odznaczenie radzieckie •— „O r
der Lenina” .

Uparta twórcza praca wydała owoce — 
ważny surowiec, który Związek Radziec
ki przed wojną sprowadza? z zagranicy — 
dziś stanowi przednimi wywozu.

Monotonie ciągnącego się za oknem ste
pu kazachstańskiego przecina nagle srebr
na wstęga rzeki. „Czy to słynna Syr- 
Oaria?” — pytam. Młody kazach w oku
larach, o skupionym, poważnym wyrazie

twarzy — wygłasza mi w; odpowiedzą, ca
ły  referat. O systemie nawodnienia w Ka
zachstanie, o. tym jak wykorzystuje się 
te minimalne zapasy rzeoźne.którymi dy
sponuje Republika, jak dzięki ¡budowie ka
nałów nawadniających, kilometr po kilo
metrze wyrywa się ziemię stepom i prze
kształca _ się ją w uprawne‘pola. „To nie 
Syr-Darią — to właśnie jeden z niedawno 
przeprowadzonych kanałów” .

Widać, że interesuje się problemami iry 
gacyjnymi swojej ojczyzny i posiada 
gruntowne wiadomości. Młody kazach jest 
„aspirantem” (dla otrzymania stopnia 
naukowego przechodzi się po ukończeniu 
uczelni trzyletn ią-praktykę‘pracy nauko
wej) wydziału literatury w instytucie nau
czycielskim.

.Wspaniale źna literaturę ojczystą — 
ale niemniej dobrze literaturę światową. 
Zna nawet polskich pisarzy. Dużo wie o 
Mćkiewiczu i . czytał w przekładzie pra

Przechodząc do problemów polityk1 
zagranicznej Włoch, TogFafti zaznaczył, 
że utrwalenie pokoju w  Europie i  na 
całym świecie jest żywotną konieczno
ś c i  dla egzystencji Włoch. Togliat t i  za
atakował ostro żądania Austrii, dotyczą
ce przesunięcia północnej granicy 
Włoch. Włochy — oświadczył dalej To- 
gFatti — powinny dążyć do po lityk i 
szczerej przyjaźni z Jugosławią. Rząd 
włoski popełnił duży błąd przez to, że 
nie potrafił przyjąć w  odpowiednim’ mo
mencie należytego przyjaznego nasta
wienia wobec Jugosławii,

W konstytuancie — powiedział dalej 
TogFatti —  partia komunistyczna bę
dzie żądała ustanowienia we Włoszech 
republiki demokratycznej. W łosica par
tia komunistyczna Fezy obecnie 1.700-000 
członków i  jest najsilniejszym stronnic
twem we Włoszech. Wszystkie s1ły
szczerze demokratyczne powinny się
zjednoczyć w  walce, mającej na celu 

ostateczne zniszczenie faszyzmu we Wło
szech i  demokratyzację kraju.

TYMCZASOWE KIEROWNICTW O  
POWSZECHNEJ KONFEDERACJI 

PRACY W  GRECJI
Z Aten donoszą: 19 grudnia zostało 

wybrane tymczasowe k ’erownictwo Po
wszechnej Konfederacji Pracy. Wybory 
odbyły się na podstawie Ustawy, wyda
nej jeszcze przez m inistra pracy rządu 
Vulgarisa Zgodnie z tą ustawą tymcza
sowe kierownictwo , zostało wybrane 
przez członków kierownictw związków 
zawodowych Aten t  F'reusu. Przytłacza
jącą większość — 1531 na ogólną ilość 
2155 głosów - r  otrzymał ERGAS (Blok 
Demokratycznych Związków Zawodo
wych), prawicowe grupy otrzymały 456 
głosów, grupy należące do ELD (Zwią
zek Narodowych Demokratów» otrzyma
ły  105 głosów.

Według ustawy żadne ugrupowanie
nie może posiadać w  kierownictwie wię
cej niż 5 przedstawicieli. W ten sposób 
ERGAS, k tó ry  otrzymał 71 proc, wszyst
kich głosów, będzie miał w  kierownic
twie Powszechnej Konfederacji Pracy 5 
m’ejsc, podczas gdy pozostałe grupy któ
re otrzymały razem 29 proc głosów, bę
dą m iały 6 miejsc.

PRZEMÓWIENIE ZACHARIADISA  
O SYTUACJI W  GRECJI

•wie całego Sienkiewicza. Głęboka wiedza, 
wysoka kultura, wszechstronne zaintereso
wania, Ten chyba pochodź! z jakiejś wy
bitnej rodziny — ojciec jego z pewnością 
był wybitnym 'naukowcem — pomyślałam 
sobie. Ale miody kazach nie jest synem 
profesora. Jest sierotą. Od najmłodszych 
lat życia wychowywał ’ się w' sierocińcu, 
a potem w.dziecięcej kolonii' pracy.

Jadąc przez Związek Radziecki, zrozu
miałam, czego w swoich szczegółowo opra
cowanych planach pochodu przeciw Związ
kowi Radzieckiemu przede wszystkim m< 
doceni! T1:tle r; nie znal liiflzi radzieckich 
Mai'ąc takich ludzi wojny przegrać nb 
można. Takimi ludźmi wojnę sic wygrywa

$. Bielska

Generalny sekretarz partii komunL 
stycznej Prezes Zachartadis. przem aka
jąc w  Salonikach na plenum obwodowe
go komitetu partii komunistycznej o- 
Śkadczył, że polityka rządu centrowego 

U i w Urecji poniosła klęskę, ponieważ, rząd 
■fsn nie szukał or>arcia w  masach ludo

wych a dążył do uzyskania poparcia
reakoj1,

,/ T n —*n ̂ ^  nodkreśUł mo~
narchhstycznn skupia w  Grecji siły fa
szystowski, zagrażające pokojowi na 
RMkamach ’ w Europie. W miastach grec 
kich gromadzą się bułgarscy, jugosło
wiańscy i  albańscy faszyść1, którzy u- 
orawiają robotę dywersyjną przeciwko 
ookojowf i porządkowi na Bałkanach. W 
m eśe'e .Wołosa faszyści iugnrtowifińroy 
’■ armii RHchajłoW'cza utworzyli bandy 
terrorystyczne.
'e jedynie rząd w którvm decvdnincv 
wpływ będzie m iał front P il v* rl r\ s s rr> „■ 
zwoieńczy EAM, potrafi uzdrowić sto
sunki polityczne w  Grecji.
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NA POLSKICH ZIEMIACH
Jedność klasy robotniczej

» /

W Lubi!»1« odbyło silę zebranie ak
tywu PPS i PPR. W zebraniu wziął u- 
dział m inister Informacji i Propagandy, 
St. Matuszewski, który wygłosił do ze
branych dłuższy referat polityczny.

Tematem referatu były: sytuacja poli
tyczna i gospodarcza kraju, uchwały 
KRN o nacjonalizacji przemysłu, przy
gotowania przedwyborcze' oraz dążność 
dto stworzenia jednego demokratyczne
go bloku wyborczego 

*
Jedność klasy robotniczej realizuje się 

we wszystkich zakątkach Polski, rów
nież i  na Ziemiach Odzyskanych.

W Jeleniej Gónze odbyło się wspólne 
zebranie przedstawicieli PPR 1 PPS, 
zwołane z Inicjatywy tow. tow.i Mrozow
skiego (PPR) i Bdskiego (PPS).

Na zebraniu utworzono komitet współ 
pracy PPR i PPS. Posiedzenia komitetu 
odbywać się będą co miesąc, celem u- 
etalemia wspólnych zadań i  wspólnej 
taktyki działania.

Kwidzyń zaczyna żyć „na serio”
Praca nad odbudową gospodarki postępuje naprzód

(Korespondencja własna „Głosu Luda”)
Powiat Kwidzyń, w byłych Prusach 

Wschodnich, dzięki żyzności swej ziemi, 
jest okręgiem o intensywnej gospodarce 
rolnej. Za czasów niemieckich mieliśmy 
tu dobrze rozwinięty przemysł spożyw
czy i drzewny. Z>emia należała w więk
szości do junkrów, których było w po
wiecie ponad 60-ciu, na majątkach sięga-, 
jącydh do 2.000 ba. Majątki te znajdują) 
się obecnie w zarządzie administracji 
państwowej.

Kiedyś, za czasów krzyżackich, był 
Kwtidzyń bazą wypadową niemczyzny 
na ziemie polskie. W mieście, liczącym 
ostatnio ok. 25 tys. mieszkańców został 
z tamtych czasów trzynastowieczny, go
tycki zamek, oraz katedra z XVI-go

wieku. Przed wojną Kwidzyń był siedzi
bą konsulatu polskiego, oraz jedynego w 
byłych Prusach Wschodnich polskiego 
gimnazjum, do którego uczęszczali War
miacy i mazurzy.

Dziś miasto, zniszczone w 30-tu procen
tach jest prawie martwe.' Gorzelnie, ce
gielnie, tartaki, warsztaty stolarskie i 
betomarskie — świeca pustką. Nieczynna 
jest serownia i fabryka konserw, gdyż 
wieś nie dostarcza miastu produktów su
rowcowych, potrzebnych fabrykom.

Z przeszło trzech tysięcy gospodarstw 
rolnych powiatu Kwidzyńskiego, zajęte 
zostało, przez osadników polskich 80 pro
cent. Niemniej istnieje jeszcze możli
wość osiedlenia ok. 9.000 ludzi, jednak

Dzieci robotników -  dzieciom chłopów
Wzruszająca „Gwiazdka" na wsiach w Krakowskim

Dziec* powiatu Dąbrowa Tarnowska 
dawno n  e miały tak miłej i  wzrusza
jącej Gwiazdki, jak w  tym roku. W 
przeddzień W igilii przyjechały do na
szego powiatu auta z Kratkowa, w ożą
ce robotnicze dzieci oraz przedstawicieli 
Robotniczego Towarzystwa Przyjaciół 
Dzieci *  wicewojewodą tow. Kuleszą > 
tow. Bursą m  czele. Delegacja przywio
zła podarki dla dzieci chłopskich pod 
hasłem „od dzieci robotników dla dz e- 
oi chłopów“ . Może to pierwszy raz w 
naszej historii notujemy ten radosny 
fakt, że dzieci robotników czują się 
braćmi dzieci chłopów, że o nich my
ślą i pragną się do nich zbliżyć.

Komitet Powiatowy PPR wspólnie z 
przybyłą delegacją opracował plan roz 
dzału podarków wśród dzieci tych wsi, 
które najbardziej ucierpiały w czasie 
okupacji i  działań wojennych. Po opra
cowaniu planu samochody ruszyły do 
dwóch gmin — Szczucina i Radgoszczy.

Dojeżdżamy do pierwszej wist: dzeci 
już wiedzą o niespodziance —̂  zebrały 
się przed jako tako wyremontowanym 
budynkiem szkolnym, stoją cichutko, o- 
nieśm''elone jakby, Krótko przemówił, 
do zebranycśh inspektor powałowy 
szkolny, który wyjaśnił dzieciom, że ro
botnicze dzieci Krakowa samorzutne 
postanowły wyrzec się podarków1 świą
tecznych, by przywieźć je chłopek :m 
dzieciom.

Potem przemówił 12-letniv syn robo- 
ciarza krakowskiego — „ przeć eż wy je
steście naszymi braćmi, a my waszvm . 
Jak podrośniecie zaprosimy was do Kra 
kowa, pokażemy wam nasze piękne 
nrasto“ . Następnie dwoje dz’eci spośród 
przyjezdnych przystąpiło do wręczania 
podarków.

Kolejno podchodzą do wozów wywo
ływane z listy dzeci — każde otrzymu
je struclę, torebkę cuk‘erków i c,lepłą 
odzeż. Ci, którzy się uczą najlepiej o 
trzymują pomoce naukowe. Onieśmiele- 
n e już dawno zniknęło, dz eci — te z 
m ’asta i  te 'ze wsi — porozumiały się, 
słychać ożyw'one rozmowy, śm echy, na
strój, robi ’ się jak najbardziej serdecz
ny. -Z trudem udaje sę zebrać na^zą 
gromadkę, by załadować ją na aiąfa i 
powieźć dalej.. Nagle dzieci chłopske 
pd krótkiej ćchej naradzę występują 
z propozycją, że naładują nam na au
ta choinki dla dzieci m'ejskich — dz e-

Sk^zpnie h?n?iyt6w

( Od naszego korespondenta robotniczego)

ci chłopskie dzieciom robotniczym. Pnzyj 
mujemy z wdzięcznością i  jedz';emy da
lej.

Następna wieś Małec. Smutny obraz 
— bieda tu straszna. Dzieciak’ już cze
kają — w lichej, podartej- odz!eży, zsi
niałe z z-mna, niektóre zupełnie boso. 
Widzę łzy w  oczach naszych dzieci na 
widok tej nędzy.

Smutne blade twarzyczki chłopskich 
dzieci rozjaśniły się jak za dotknięciem 
różdżki czarodziejskiej, kiedyśmy roz 
dzielili nasze skromne pod ark’. I  tu 
dzieci zaprzyjaźniły s'ę natychmiast. 
Chcą się pochwalić przed nami — 
przedstawiają nam trzech ’ swo’ch boha
terów — „minerów wiejskich.“ . Po u- 
deczce okupanta unieszkodliwili on5 
wspólnie 21.000 min. Są to: Marian Sze
liga, la t 13, Józef Gajda, la t 12 i  Emil 
Szeliga, lat 15.

N e możemy dłużej zostać w  gościn
nym Malcu, trzeba jechać, choć z ża
lem, dalej. Obdz-elil’śmy następujące 
miejscowości: Radgoszcz, Lisiaki, Porę
by, Narożniki, Malec. Łęka Żabiecka 
Kępa, Maniów. Słup ec, Szczudn, Ujście 
Jezuickie.

Szczęśliwe, rozradowane powróciły 
dzieciaki do Krakowa. „Te dzieci chłop
skie —r' pow edz ał mi mały Janek póż 
niej po głębokm. długim namyśle — 
to przecież zupełn e takie same dzieci, 
jak my z m asta. Tego samego się u- 
czą, tak samo s':ę baw'ą. Dlaczegośrrrt

nigdy dotychczas się z n5mi me spo
tyka li i. n-ie przyjaźnili?

Powedzałem mu: — wdzisz, teraz 
czasy się zmieniły. Teraz będziecie się 
już spotykać i. przyjaźnić.

Władysław Wadas

pod warunkiem dopomożenia im  w zao
patrzeniu gospodarstw inwentarzem ży
wym i martwym, Stan pogłowia bydła 
na osadach dotąd obsadzonych nie 
przedstawia się zadawalniająco.

Doskonale ,tereny hodowlane okręgu 
Kwidzyńskiego stwarzają niezwykle po
myślne warunki dla przyszłego rozwoju 
okolicy., Tak samo zabudowania gospo
darskie, nowoczesne, zmechanizowane i 
zelektryfikowane stanowią o wartości 
powiatu.

Samo miasto, odlegle 97 km od Gdań
ska, 67 km od Elbląga, a leżące prawie 
tuż nad Wisłą (3 km) jest w te i' obwili 
prawie że odcięte od świata. Jedyny, 
prowizoryczny most kolejowy na Wiśle 
od trzech tygodni, na skutek braku kon
serwacji ze strony PKP, nie nadaje się 
do ttż ■ tku.

Praca nad powrotnym spolszczeniem 
powiatu Kwidzyńskiego j nad zorganizo
waniem planowej gospodarki w okolicy 
postępuje powoli naprzód. Pomału zaczy
na się kształtować j rozwijać pomyślnie 
życie społeczne miasta. Przystępują do 
realnej pracy dla kraju organizacje po
lityczne, społeczne i młodzieżowe.

„Szaber” skończył się. dzięki mocnym 
i stanowczym zarządzeniom Pełnomocni
ka Rządu. „Niebieskie ptaki” odleciały 
do „cieplejszych krajów” . — To też ży
cie miasta i  powiatu Kwidzyńskiego, za
czyna być „życiem na serio” .

ftlirek

Pogrom szabrowników i dezerterów
Masowe akcje M. 0 . na Śląsku Dolnym

W ramach akcj1 oczyszczania żyća 
społecznego Ziem Odzyskanych z ele
mentów „szabrowniczych“ i przestęp
czych odbyły się ostatnio we Wrocławiu, 
Wałbrzychu t Jeleń ej Górze masowe 
Obławy zorganizowane z inicjatywy Ko-

właściciele m!e mogli wskazać miejsca 
nabyea. Przy sposobności zajęto się rów- 
n’e i handlarzami dolarów - i  f  untów 
szterlingów-

Na podkreślenie zasługuje fakt, że w 
czas e obław po raz pierwszy łeg tymo-

W Lublinie i Lodzi
Zjazdy Stronnictwa Ludowego

m-sj’ Porozumiewawczej Stronn ctw De- wano- zajmujących sę handlem pokąt- 
ffiokratyczmych. W obławach, prócz od- nym. pytając ’eh, czy wiedzą o istnieć-'u 
działów M ilic ji Obywatelskiej i  władz dekretu o przymusie pracy. ¡>0 procent 
Bezpieczeństwa wzięły udział addzały osób zatrzymanych okazało się bez ja- 
wojskowe. jak również przedstawiciele k egokolw’ek zajęcia. Obława wroeław- 
społeczeństwa i życ a politycznego Wro- ; ska dała także w efekcie zatrzymanie 
cławia, co wykluczyło całkowicie mo- | ’ " ’ -w-r.tu  vołksdeutschów i  SS-manów- 
żliwość nadużyć. Społeczeństwo wrocławskie żąda utwo-

W stolicy Dolnego Śląska ' głównym rżenia obozów pracy przymusowej dla 
terenem .przeprowadzonej . obławy był spekulantów 1 szabrowników, dó czego 
Plac Grunwaldzki, kfóry koncentruje pa- j Komenda Wojewódzka M O. ustosunko- 
łe tyce  handlowe ludności miasta.1 O- I wuje się pozytywnie, 
blawa przeprowadzona dała znakomite ) Energiczna działalność M.O. na Śląsku 
wynik; w postaci konfiskaty ponad 1.000 , Dolnym doprowadziła ostatnio do 1 kw i- 
kg różnego rodzaju towarów których dacji k ilku  band maruderów, noszących

‘ bezprawnie mundury Czerwonej A rm ii i  
terroryzujących ludność.

Wypadki takie miały miejsce w Smol
cu, Wałbrzychu y Świdry cy. Dzięki inge
rencji j całkowitej współpracy władz ra
dzieckich, niebawem już będzie można 
mów ć o wszelkiego rodzaju wypadkach 
p; sstępstw ze strony . maruderów, jakoW Lublinie odbył się Wojewódzki I Krótkie sprawozdanie ze swego poby 

Zjazd Stronnictwa Ludowego z udziałem 1 tu w Anglii złoży! prof. Wilamowski, po i 0 zamierzchłej przeszłości-
przedstawicieli władz, Wojska Polskiego 
partyj politycznych, Rady Związków Za
wodowych, Związku Samopomocy Chłop
skiej oraz Zw. Młodzieżowego „W id ” .

W czasie obrad na salę przybył min. 
Informacji i Propagandy St. Matuszew
ski, który na zaproszenie prezydium za- 
bra) glos, kreśląc żasadnicze zadania 
stojące przed narodem polskim. Dążenie,m 
naszym jest — ciągnął minister —  stwo
rzenie jednego blóku wyborczego.

*

W dniach 6 i 7 stycznia b. r. odbywał 
się'w, Łodzi wojewódzki statutowy zjazd 
Stronnictwa Ludowego. Otwarcia dokona! 
przewodniczący Zarządu WojewódzkiegoWojskowy Sąd. Okręgu Poznańskiego .

na sesji wyjazdowej we Włocławku ! ob, Dąb-Koctół. który witając przybyłych
rozpoznawał sprawę Mchała Łazainow- 
sk ego/, Edmunda Os ńskiego, Ksawere 
go Zasadzińskiego. Czesława Zjawińske 
go i Bronisława Soberaja, oskarżonych 
o napady i rabunki.

Sąd skarał M ’cheła Łazainowskiego na 
karę śrrręrci. Edmunda Osińskiego na 
10 lat w  ęz en'a. Zasadź ńskiego i Zj-a- 
wńgkiego po 2 lata w ’ęzienia oraz So 
bferajta na 4 lata. Wyrok jest ostatecz
ny i  pndiaga Miflfcwrżwriw.

delegatów i gości stwierdził m. in„ że 
zjazd jvbrew rozsiewanym pogłoskom 
jest zadokumetitowaniem siły posiada 
nej na tym terenie przez Stronnictwo.

Po przemówieniach powitalnych ■ wy
słaniu depesz do Prezydenta KRN ob 
Bieruta i do N K. W. Stronnictwa Ludo- 
wego( zabrał glos prezes N. K, W. pb. 
Wincenty Baranowski, kreśląc obraz o-

nm referat organizacyjny wygłosi) woje
woda , warszawski ob Garncarczyk, na
stępnie ob. Szymanek, sekretarz Zarządu 
Woj. S. L. odczytał sprawozdanie z 
działalności zarządu, uwypuklające roz
wój Stronnictwa. Zdaniem mówcy rozlani 
dokonany przez P. S. L. oczyścił, jedy
nie Stronnictwo z niepożądanego elemen
tu Obecnie —- wywodź: mówca — Stron
nictwo grupuje w. swych szeregach naj
silniejszych i najbardziej ideowych chło
pów.

Po dłuższej dyskusji, w której delega
ci wysuwali szereg aktualnych zagadnień 
politycznych, społecznych i /  gospoda-  
czycli, zjazd wybrał nowe władze woje
wódzkie Prezesen został członek N. K 
W S. L. wojewoda Mdzk ob Dąi Koc w’ 
Następn- uchwa’onn rerołuc!f  u kt/m 
zebrań 'w ita ją -1? na • ’■ dowov
n:em uchwałom, • przez K P L ustaw, 
o upaństwowien u ,w:elk'ego • śfednieg: 
przemysłu. W dalszym ciągu rezolucja 
podkreśla, że chłopi wytęża N. wszystkie 
sity', aby na przekór reakcji wzirióę pro
dukcie rolna i przyczynić się tym sa-

j becnej sytuacji politycznej, społecznej i | mym do odbudowy kraju i poprawy by 
ifoapodarc*« kraju. > *  mas chłopskich.

Rezolu« >3 robotników Ostrowca
(Od naszego korespondenta robotniczego) 

Robotn'cy miasta Ostrowca, zebrań, na 
wielkim wiecu w hali Montowni Zakła
dów Ostrowieckich wystosował do K ra
jowej- Rady Narodowej oraz do Zarządu 
Głównego Związku Zawodowego Meta
lowców w Katow’cach rezolucję, w któ
rej mówi się:

„Będziemy realizować w' codziennej 
pracy jedncl ty front klasy robotn czej 

i t zacieśn ać współpracę między dwiema 
bratnimi pariiam’ robo.n czym PPR i 
PPS będziemy demaskować zwalczać 
wrogów jedności klasv robotniczej Bę- 
'ziem'' real zować , sojusz robot-' rao- 

, ’’ P;k " o '1 • err 1ąźvć do ?'ednocza- 
nir waz k eh sił iemokracj: Będziemy 
ńo w-s ć wydajność pracy na fabrykacji, 
co jest gwarancją polepszeń'a bvtu klasy 
robotniczej : całej Polski.“

Dalej rezolucja mówi o głębokiej 
wdzięczności dla Woj-ska Polskiego i o 
sojuszu polsko-radzieckim, który jest 

. gwarancją naszej suwerenności i  pokoju 
y/ Europie.

v
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K o le j arze śląscy zwycięża ją
we współzawodnictwie z kolejarzami łódzkimi

W Katowicach odbyło się zebranie spra j Bo dyskusji kolejarze przez aklamację
wozdawcze kolejarzy Okręgowej Dyrek
c ji Kolei Państwowych, zwołańe z in i
cjatywy Nadzwyczajnej Komisji Rządo
wej dla usprawnienia transportu kole
jowego w  Okręgu śląsko - dąbrowsłćm. 
Z chwilą powstania Nadzwyczajnej Ko
m isji, ustalony został określony plan 
pracy dla wszystkich działów kolejnic
twa śląsiko - dąbrowskiego. ,

Prtzemaw!ający w  im ieniu Icolejarzy 
śląskich ob. Perdak — prezes Okręgu 
w  Katowicach — oraz przewodniczący 
Nadzwyczajnej Kom isji Rządowej dla 
usprawnienia transportu kolejowego k p t 
Szczepański, zgodnie stwierdzili, że ko
lejarze śląsko - dąbrowscy nie zawiedli 
pokładanych w  nich nadz>ei i  wykonali 
plan pracy w  115 . proc.

Kpt. Szczepański zaznaczył, że w  obec 
nym okresie pracy specjalny nacisk mu- 

być położony na Wydział Drogowy 
i  Elektrotechniczny. Członkowie Dyrek
c ji Katowickiej i  Komisji Nadzwyczaj
nej ■ dokonali w  ostatnich dniach lustra
c ji całego terenu pracy, stwierdzając, 
że kolejarze doceniają 1 ważność zagad
nienia usprawnienia transportu. Już o- 
becnie można uważać, zdanem Komisji 
Nadzwyczajnej, że wyścig między kole
jarzami śląskimi a łódzkimi zakończył 
się sukcesem pracowników koleiowych 
Okręgu Katowickiego. W związku z o- 
siągnięciami kolejarzy śląskich Nadzwy
czajne Komisje wyróżniły 78 pracowni
ków, którym  przyznano premie w  łącz
nej kwocie 70.000 zł.

Naczelny Dyrektor Centralnego Zarzą
du Przemysłu Węglowego inż. Topolski 
wystąpił z propozycją współzawodnic
twa między górnikami i  kolejarzami 
śląsko - dąbrowskimi- w  dziedzinie za
ładunku i  wysyłki węgla.

Według obliczeń możliwe jest uzy
skanie w  drugiej połowie bieżącego mie-' 
siąea 70.000 ton załadunku dziennego.

przyjęli umowę o współzawodnictwie, 
zobowiązując się podstawić kon eczną 
ilość wagopów orśz dopilnować, aby po
ciągi z węglem były planowo skiero 
wywane do stacyj docelowych. Specjal
na Komisja ze "strony Zw'ązku Zawo 
dowęgo Kolejarzy oraz górników,' jak 
również DOKP Katowice i  CZPW opra

cuje poszczególne punkty umowy o 
współzawodnictwie, która 'podpisana zo 
stanie następnie przez zainteresowane 
strony. W zakończeniu obrad zebrani 
kolejarze uchwalili rezolucję stwierdza
jąc, iż pracownicy wszystkich działów 
na kolei w  okręgu śląsko - dąbrowskim 
wytężą wszystkie siły w  kierunku u 
sprawnienia transportu. ■ .

Sinieje lamę za niewgkonanie
świadczeń rzeczowych

W dniem 17 grudnia 1945 r. wszedł w 
życie dekret z dnia 16.11.1945 r. o prze
stępstwach szczególnie - ń'ebezfp:eazńych 
w okr.es;e odbudowy Państwa (Dz. U. 
R. P. Nr 53). W związku z tym dekre
tem M mister Aprowizacji i  Handlu w y
dal okólnik N r 55, wyjaśniający zastoso
wanie powyższego dekretu do osób, li
chy łających się od obowiązku świadczeń 
rzeczowych.

5 2. tego okólnika zwraca uwagę, że 
na podstawę art. 17 wymienionego w y
żej dekre tu podlega karze więzień'a lub 
aresztu teh, kto: a) złośliwie uchyla się

od dążącego na nim obowiązku świad
czeń rzeczowych; b) spełnienia takiego 
obowiązku, dążącego na innej osobie 
utrudnia lub udaremnia; c) publicznie 
nawołuje do uchylania s;ę od obowiąz
ku takiego świadczenia; d) mając obo
wiązek ściągam1® świadczeń, obowiąz
ku tego nie dopełnia.

Właściwypd do sądzenia spraw o wy
żej wymienione przestępstwa są sądy 
okręgowe w  składzie jednego sędziego 
i dwóch ławn ków. wyznaczonych przez 
Prezydium Wojewódzkiej Rady Naro
dowej. WM

Pomnik ku czci Armii Czerwonej'
odsłonięto uroczyście w Lublinie

W LuW n'* na Placu Unii! Lubelskiej,
przystrojonym odświętnie flagami pol
skimi i  ZWiąziku Radzieckiego, odbyło 
się uroczyste odslotnięce pomn ka ku 
czci bohaterów — żoWerziy A rm ii Czer
wonej, poległych w  walce o wyzwole
nie Polski W uroczystości wzięli udział:

Coraz sprawniej
idą transporty węgla ze Śląska

W ramach akcji usprawnienia wysył
k i węgla z teremi Górnego Śląska prze
prowadzane są chcenie przez Dyrekcję 
Kolejową prace na lin ii Gliwice — Karb.

Odznaczenie kolejarzy
Na dworcu w  poznaniu odbyła się u- 

roczystość wręczeń'® dyplomów 11 pra
cownikom kolejowym obchodzącym 25- 
lecie pracy w  PKP.

Pracownicy jubilaci położyli specjalne 
zasługi przy uruchomieniu dworca w  Ko- 
bylepolu i  swą ofiarną pracą przyczynił" 
się do sprawnego przeprowadzeń' a tran
sportów wojskowych i  ostatecznego roz
gromienia arm ii hitlerowskiej.

które zmierzają do uruchomienia tej l i 
nii po torze normalnym.

Dz ęki temu. pociągi węglowe z kopalń 
Zjednoczenia Rybnickiego będą mogły 
przechodzić przez Gliwice z pominięć em 
węzłowej stacji Chebz'e, co wyb'tn.e ko
rzystnie wpłynie na usprawnienie tran
sportu. ,

Poza tym w  dniu 5 b- m- uzyskana zo
stała w  ęksaa przelotriość pociągów na 
odcinku Radzi — Brzeziny — Chorzów 
— Siemianowice przez zbudowanie splo. 
tu torów przy uszkodzonym .mośc'e pod 
Chorzowem. Umożl w iło  to również skie
rowanie większej ilości pociągów z Za
głęb® węglowego przez Siemianowice z 
pem nięciem stacji Chebzie, która do
tychczas była przeciążona.

minister Informacji i Propagandy St
Matuszewski, przedstawiciele władz pań 
stwowych i  wojskowych, partyj pwtt1- 
tycznych, Zwązków Zawodowych, or- 
ganizacyj społecznych i  młodz eżowych 
oraz l  eżnie zgromadzona ludność mia
sta Lubina.

W dłuższym przemówieniu min. Ma
tuszewski powiedział m. iiu: — Na zie
mi naszej rozsiane są groby żołnierzy 
Arm ii Czerwonej, którzy polegli w  wal
ce z nawałą hitlerowską za wolność swo
jej Ojczyzny i  za wolność Polski. Ofia
ra ich nosi jednak na sobie piętno sicze 
gólnej wielkości; rozstrzygała ona bo
wiem o losach całej naszej cywilizacji.

Pomnik wystawiony żołnierzom A r
mii Czerwonej w  Lublinie — kończy 
mówca — ma dla nas szczególną wymo
wę. Tu bow'em powstały zręby Od
rodzonego Państwa Falskiego.

Następnie przemawiali przedstawicie
le Wojska Polskiego, Rady Zw. Zawo
dowych i  A rm ii Czerwonej. Odsłonię
cia pomn'ka dokonał prezydent mia
sta ob. Włodarski.

Po oddaniu hołdu poległym bohate
rom, wszystkie delegacje wraz z pocz
tami sztandarowymi udały się na cmen
tarz wojskowy, gdz"e na grobach żoł
nierzy radzieckich, jak również przed 
Mauzoleum, złożono w  eńce.

Kromka gospodarcza
Ostatnio „Żegluga Polska“  wynajęła 

dwa statki towarowe ,,Iwan’‘ i  motoro
wy żaglowiec i,ELza‘‘, które wznów ą 
komunikację polskimi statkanm między 
Gdyn-ą i  Szwecją. Dotychczas kursowa
ły jedynie statki szwedzkie. Komunika
cja okrętowa pomiędzy Polską j  Szwe
cją była utrzymana przed wojną zarów
no przez polsk e jak i przez szwedzkie 
przedsiębiorstwa żeglugowe.

X
W dn!u 6 styczni'® b. r. odbyło się ©- 

twarc'e jednej z sal fabrycznych i żłób
ka w Państwowych Zakładach Włó
kienniczych, (dawniej „Krusche i En- 
der"’). Fabryka ,,Krusche i Ender‘‘ zo
stała uruchom ona w lutym ub- r. Po
czątkowo zatrudnionych było 550 robot
ników. Obecnie pracuje ich powyżej 
4.000. Dziś produkcja fabryki wynos1 
przeciętnie półtora milioma metrów tka
nin bawełnianych miesięcznie, co sta
nowi 14,5 proc. ogólnej produkcji prze
mysłu bawełnianego w Polsce. W roku 
ubiegłym zakłady wpłaciły do skarbu 
Państwa 25 milionów zł. Fabryka jest w  
trakcie odbudowy. Z 1.500 czynnych 
przed wojną krosien uruchomiono obeo- 
ru'e około 400, a z 60 tysięcy wrzesion 
pracuje zaledwie tysiąc.

X  <
W ramach umowy handlowej polsko- 

radzieckiej przybył do. Częstochowy 
transport dwóch wagonów fosfopu, prze
znaczony dla. przemysłu zapałczanego. 
Fosfor otrzymają dwie fabryki ’zapałek 
w Polsce oentralnej, dwie na Dolnym 
Śląsku, jedna w  Gdańsku i  jedna w Ol
sztynie.

V ; < . X
Od chw*H: uruchomienia portów Gdy

ni i  Gdańska weszło do dn4a dzisiejsze
go do portu Gdyńskiego 550 statków o 
tącznym tonażu 500 tyjćęcy NRT, do 
portu Gdańskiego 360 statków, o łącz
nym tonażu 300 tysięcy RNT.' Do »por
tów naszych przybywają statki z 10-c'a 
państw.

X
W dniu 4 stycznia b. r. z DOKP Ka

towice wysłano 58 pociągów węglo
wych o łącznym tonażu 54 027 ton- Na 
kopalniach, znajdujących się w tym o- 
kręgu, załadowano 64.216 ton węgla * 
koksu, w  tej liczbie 20.347 ton węgla 
dla zużycia wewnętrznego Folśłdch Ko
lei Państwowych oraz dla okręgu Ślą
sko-Dąbrowskiego 11.448 ton węgla prze. 
myślowego i  kolejowego.

X
Z 538 kutrów  morskich, jakie posiada

ła Polska przed wojną 1939 roku, a któ
re były obsługiwane przez 5.600 ryba
ków, zostało się przy obejmowaniu Wy
brzeża ty lko  S kutrów  rybackich. W 
chwil1 obecnej posiadamy 32 kutry. 20 
kutrów jest w  rememde w stoczniach» 
30 kutrów  znajduje s:e jeszcze pod wo
dą. Na Wybrzeżu pracuje 800 rybaków i  
150 specjalistów od połowów dalekomor
skich. 150 osób przechodzi specjalne \ 
szkolenie rybackie. 50 kutrów, należą
cych do rybaków obywateli polsk'ęb, 
znajduje sę  jeszcze poza granicami 
kraju- ,
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S T O L I C A
Powieść o dzisiejszej Warszawie

— Co ja teraz pocznę z aobą? — myślała, nie
widząc przed sobą drogi, ani ulic, ani gru
zów, nie myśląc o Heńku, który biegł prawie 
u jej baku.

Zatrzymała się dopiero przed gmachem i 
nawet przygładziła włosy, żeby łudzi nie stra
szyć, swoim wyglądem. Wielkie napisy 
„Majdanek“, „Oświęcim“ powiedziały jej, *e 
jest na miejscu. Na'schodach Heniek zatrzy
mał ją nagle. Chłopiec .zrozumiał, że matka 
uwierzyła w śmierć ojca i sam przeląkł się 
bardzo.

— Mamo — szepnął błagalnie — mamo?
Władziowa spojrzała na syna. Taki był po

dobny do Władysława, miał takie same pocz
ciwe oczy. Zrozumiała, że Heniek boi się jej 
rozpaczy, tu, na schodach, wśród obcych lu
dzi i z dala od domu.

— Nie, Heniu, ja nie będę płakać. Ja cię tyl
ko tu przyprowadziłam, żebyś to zobaczył i za-

i nie wiadomo jeszcze, co ci w życiu wypadnie. 
Musisz to zapamiętać, jak zginął twój ojciec.

W pierwszej zaraz sali, przy wejściu, w od
grodzonym kącie mieścił się piec krematoryj- 
ny i garstka popiołów. Obok złożono fotogra
fie tamtych miejsc, jakieś kawałki ogołoconej 
ziemi i znów te piece, szeregiem. Okopcone ce
gły nad żelaznymi drzwiczkami rzucały się naj
pierw w zbolałe oczy. Jakaś pani w żałobie sta
ła obok Kamińskiej i tak samo patrzyła w za
dumie na sztywne kartony zdjęć, co były ści
słym odbiciem tamtego krajobrazu, tamtego ży
cia i tamtej niedoli. W oszklonych gablotkach 
spoczywały listy więźniów, wyblakłe już, bru
dne, pożółkłe, w różnych językach świata, wę
gierskie, rosyjskie, żydowskie, czeskie, polskie. 
I  fotografie. Młoda para siedzi przy nakrytym 
stole, u siebie w domu. Ładny pokój, ślicznie 
tam u nich musiało być w tym mieszkaniu. Czy 
też spodziewali się kiedy, że ta fotografia z da
lekiej Francji będzie przechodzić wraz z nimi 
tak straszne koleje losu, aż spocznie, zbrudzo- 
na i pogięta, w wystawowej gablotce pod 
szkłem?... Obok, na drugim kartonie — dziec
ko na drewnianym koniku. Nie wiadomo, czyje 
to dziecko? Lecz wiadomo, że jakaś matka no
siła tę fotógrafię’ na sercu. A tu znów młoda

trzewiczki, to, co należało do dzieci, uboga lal
ka i bransoletka z korali od uroku, jakie się 
Wkłada niemowlętom na rączki. To wszystko, 
co pozostało po ludziach, jedyny po nich ślad 
w niemieckich magazynach depozytów obozo
wych.

— Oczad ziałam — szepnęła Kamińska.
Grupa młodych ludzi weszła do sali, a z ich

wyglądu i rozmów można się było domyśleć, 
że to też więźniowie, którzy dopiero co wyszli 
z obozów i  wrócili do kraju. Rozpoznawali 
miejsca i oglądając rysunki, mówili: - r  Patrz, 
ten gestapowiec podobny do Mullera, co?... Zu
pełnie on!... Kamińska, osowiała, szła za nimi 
przysłuchując się tym cichym rozmowom. W  
wielkiej księdze na stoliku jakiś mężczyzna 
wpisywał właśnie swoje wrażenia z tej wysta
wy. Książka była już gęsto zapisana, zbrudzo- 
na, wyczytana, zapisana pismem biegłym i wiel
kimi kulfonami z rąk nieprzywykłych do pisa
nia. Tłumy ludzi przychodziły na wystawę jak 
do grobu swoich bliskich i jak na miejsca cier
pień, które przeżyli sami. Czytało się:

— „Bracia, Majdanek i Oświęcim — to tyl
ko ogniwo w długim łańcuchu obozów koncen
tracyjnych. Kto z wąc jr-y  p;^kło Stuthoffu?...“

•» 0 4  j
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pamiętał. B aaeżcagpcuą dziewczapia z zóżą w dłoni. Jakieś zabawki
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Dzień Warszawy
P A M IĄTK I SZOPENA WRACAJĄ

Z b .o ry  W arszawskiego' T o 
w arzystw a Muzycznego odzy- 
sitra-ly k i lk a  cennych pa m ią 
te k  Szopeno wtsai chi,
Kustosz b iW io te id  Vf': T . M. 

p ro f. C h ro m iń sk i, k tó ry  dla 
uratować) a  zb io rów  b jb lo te -  

, . . cznych, przed h itle ro w s k im
grab ieżcam i u k ry w a ł je  w  ró żnych  m iejscach 
w  ca łym  knadtó w y d o b y ł os ta tn io  z u k ry c ia  i 
przekazał eto zb io rów  m a n u sk ryp t n u to w y  po - 
toneza Szopena z jego  ilat dtaiec-ęcych, de dy
kowanego p ierw szem u sw em u nauczycielow» 
A . R zyw ncm u, poza tyim 2 lis ty  s io s try  Szo
pena E m il i i  do d ru g ie j soeta-y L u d w ik i oraz 
Jedną ksiąźjcę z p ryw a tn e j b ib lio te k i m istrza.

WALNE ZGROMADZENIE 
WODNIAKÓW

W  ntcdaaeJę eto a l i i  s tycznia ' b . r, o godz, 
10-ej raźno w  gm achu d y re k c ji Poczt i, Telegra 
zow ró<g u lic y  P oznańskie j i  Nowogrodzie e j . 
*  p ię tro , w  sałfi Ma® no w e j, odbędzi e s ię w a l- 
Jto zgrom adzenie w szys tk ich  w odn iaków  z 
W-arszawy i  z o ko lic . '

GW IAZDKĄ W MINISTERSTWIE 
KOMUNIKACJI

Z  in ic ja ty w y  Z w ią zku  ZawadoNBefflO P raco
w n ik ó w  P aństw ow ych — K o ło  M:r. ster.nwa 
Kcan uoiiiikcycg i* zoTg<m izowama została gw iazdka 
diia dzateci/ p re iao^in ików  Mirraistea^twa. Na psno- 
gfr&łm zftoć&ły się' ta&oe,, śp iew y i  dek lam acje  
w  wykoinainł u  zespołu św ie tlicow ego m łod z ie 
ży z żodafooraa oraz p rzedstaw ien ie  teatru. ku - 
W orkowego p. t„ ,.Zaczarow any w o re k4*. Po 
przedBtlawien ,u dLzlec*:. otrzymamy paczka *ze s ło 
dyczam i i, zabawkami».
NOWE POŁĄCZENIA TELEFONICZNE

W ostatni oh ^taliach zosta ły  u ruchom ione no
w e bezpośrednie połączenia te le fon iczne  W ar
szawa — W roc ław  i  W arszawa —  Szczecin, 
P o łączona te  m a ją  bardzo duże znaczenie dla 
to zb u d o w y  da lekosiężnej s iec i teiefooiceruej 
P K  .P l  d la  po łączeń te renów  zachodni ch  z 
ce n tra ln ym  zarządem  nad siecią  ko le jo w ą  w  
Warszawę. - ,

ODCZYT U INŻYNIERÓW
B o łhk i Z w iązek  In żyn ie ró w  B udo w la nych  u~ 

ńządoDai w  p ą te fk  d n ia  U  s tyczn i»  b. r .  o  godż. 
10-ej W Bali. SPB, .A l. S ta lin®  24, 1 p ię tro  od- 

, cssyit d ra  B, R upcryca  p . t .  „P raca  in żyn ie ró w  
po lE kich w  S zw a jca rii w  okres ie  w o jn y " .

ZEBRANIE DYSKUSYJNE SARP
W  S tow arzyszeniu  A rch ite k tó w ) R. P . w  

czw artek  d n ia  10 b. m . o godz. 16-c j  w  loka ta  
s to łów ki, BOS., C hodm aka 35, 1 p ię tro , odbę
dzie  się zeb ran ie  d ysku sy jn e  SARP na te rn ilt: 
,-Pofcdd W ycizc.l A rc h ite k tu ry  w  Obozie w ' 
S zw a jca rii. R e fleks ja , na tem at współczesnej 
a rch i te k tu ry  szw a jca rsk ie j 1 re fe ra t w y k o s i 
Ir.ż. arch. Leyfkam.

WYKŁADY UNIWERSYTETU 
POWSZECHNEGO TUR

D y re k c ja  Um iwersiytetu Powszechnego TU R  
smwiiadamlia, że w y k ła d y  k tó re  o d b yw a ły  s ę 
p rz y  u l ic y  D rew n iane j od byw a ją  s ię obecnie 
p rz y  u l ic y  Górnośląski e j 31. 1 p ię tro , klasa A. 

POLSKIE ARCHIWUM  
KRAJOZNAWCZE

W e Środę d n ia  9 b. -m. odbędzie się wrodzy- 
Mość o tw a rc ia  lo k a lu  ce n tra li a rc h iw u m  k ra 
joznawczego w  W arszawie, po łączona x po
ta że m  eksponatów“  fo to g ra f i ezn-yoh,, , g ra f cz
ułych. i  w yd aw n iczych  na po lsk ie  w ys ta w y  kro  
Jozwaweze w r m i  a w a n e  w  L o ndyn ie , P aryżu  
i  w  N o w ym  Jo tk u .

ZEBRANIE PRACOWNIKÓW BOS-u
W sa li ,P U S-u o d by ło  Sę N adzw ycza jne Ze

b ra n ie  praoowniiików BOS-u, na k tó ry m  p rą 
dow n icy  zostali; poinformoiwanii. o przebiegu 
pierw szego posiedzeń a Na
czelne j R ady O dbudow y Sto
lic y .

N a zakończenie p rzy ję to  
re zo lu c ję  w zyw a jącą  do 
w spółzaw odnictw a w  . p racy  
nad odbudow ą s to lic y  wsey- 
sik) e  w a rs tw y  społeczeństwa 
polski) ego.

o pizeoiegu
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Kredyty BGK na odbudhwe Warszawy
pobudziły inicjatywę prywatną

Ronty nuowaoie akcji kredytowej zależne od Ministerstwa Odbudowy
Akcja kreóytowo-budowlana, przepro

wadzona na terenie (m. s t.. Warszawy 
przez Bank Gospodarstwa Krajowego, 
umożliw ia w  roku ubegłym przepro
wadzenie prac remontowych i  budow
lanych licznym przedsiębiorstwom pry
watnym, spółdztólniom i instytucjom.

Ogółem udzielono 409 potyczek "bu
dowlanych, na ogólną kwotę 113.134.200 
zł. Suma ta jest wyższa od przyznane
go początkowo. kontyngentu kredytowe
go dla Warszawy. Pożyczka ta objęła 
wszystkie nieomal dzielnice Warszawy i 
tak: na Żoliborzu umożliwiła pracę w 
97 posesjach, na Mokotowie w  65, na 
Saskiej Kępie 61, w  śródmtośc-u 61, na

Życie artystyczne w stolicy
W trosce o rozwój ku ltury muzycznej
jej rozpowszechnienie wśród szerokich 

mas ludności stolicy. Wydział Sztuki 1 
Ku ltury m. st. Warszawy podjął inicja
tywę -urządzania stale koncertów popu
larnych ó wysokim poziomie artystycz
nym, kolejno w  różnych dzielnicach mia 
sta, po cenach najniższych, lub nawet 
bezpłatnie.

Pierwszy z cyklu tych koncertów od
był się dnia 6 b. m, w  sali „Roma” .

Orkiestra wykonała szereg fragmen
tów z oper Moniuszki i  R'misKtogo-Kor- 
satoowa. • 1 • -

Ochocie 33, na Bielanach 26, na Pra
dze 19. na Grochow:e 16, na Powiślu 
10, na Cżerntokowie 10, na Woli 3 i  w 
okolicach podmtojskich 17.

Pożyczkobiorca musiał wykazać się 
własnymi funduszami, które nie mogły 
Wynosić mntoj niż 50 proc. przyznanej 
pożyczki. Pierwszeństwo w  uzyskiwaniu 
kredytów miały domy wielomieszkanio- 
we, częściowo przynajmniej zamieszkałe. 
Kredytobiorcy dziel ilii się na właścicieli 
prywatnych których było 356, spółdziel 
nie 40 i instytucje — 13.

Z ogólnej sumy kredytów właściciele 
prywatni otrzymali 64 i  pół mamiona, 
spółdzielnie ponad 39 milionów, instytu
cie zaś, ponad 9 i  pół mikiona złotych. 
Dzięki państwowej pomocy kredytowej- 
inicjatywa prywatna wyasygnowała na 
akcję zabezpieczająco - remontową oko
ło 98 m if onów złotych.

Najniższy przyznany kredyt wynosił 
piętnaście tysięcy złotych, najwyższy zaś 
3.940.000 zł. Dzięki udzielonym pożycz
kom wyremontowano całkowicie 7.951 
izb, zabezpieczono 5.997 izb zamieszka
łych i  4.903 izby m‘ieużyłkowane.

Z objętych akcją kredytową budyn
ków mieszkalnych, posiadających 6.247 
Mieszkań o 19.231 ■ izbach, poddano re
montowi, względnie zabezpieczono 18.851 
izb.

Kontynuowanie akcji kredytowej w ro

Dbając o zdrowe, demokratyczne pokolenie

zapisz się na członka R.T.P.D.

Trndnośei kotnonikaefi M eghsow ei
Pierwsze dni komunikach tralleybuso- 

wej wykazały szereg trudności na' dro
dze sprawnego i punktualnego działania 
tego nowego na terenie stolicy śro-dka 
loko m o c ji'

Jedną z iriełi jest kwestia słabo, albo 
wcale (Plac Saski) nieoświetlonej trasy. 
Kierowca trolleybusm nie widząc górnych 
przewodów sieci zjeżdża z trasy, powo

dując wyskoczenie pałąlca. Przy braku
oświetlenia nasadzenie pałąka na drut 
jest trudne i  zachodzi obawa zerwania 
sieci. Miejskie Zakłady Komunikacyjne 
zwróciły się do Elektrowni z prośbą o 
oświetlenie trasy trolleybusoiwej.

Qd zainstalowania na trasie lamp ulicz
nych uzależniona jest dalsza komunika
cja trolleybusów. po zapadnięchi zmroku.

Przed otwarciem Teatru polskiego
v Ceny biletów i problem komunikacji

T e a tr Polhkf*. ¡którego o tw a rc ie  nastąpii 17
b. TO, podścieli ceny b ile tó w  na  t rz y  katego
r ie : pierwsEa najdrożs-aai przeznaczona będzie 
dla nudności nafraimoinśejs.zej, d ruga katego- 
friif, nejpobeaiemi oijsra praeunaCToma będzie dla 
praoown, k ń w  s to licy , trzeć®, zaś- ae zn iżką  70 
proc. —  ty lk o  dl® w ybeczcie zt> o r /w ych B i
le ty  zn iżkow e — p raoow neze nabyw ać będzie 
można p n y  taslte. le g ity m u j ąc się dowodem 
aatrudnj'cńiai, Z w ią zku  Zawodowego i  t .  p.,

P onadto  czynScwe są s ta ran ia  o urnchoimSe- 
n ie  komrunitoacjl, którafoy udostępniła  k o rzy 
stam"« z te a tru  Im lności aa ro iem te te j w  cddiai- 
liomych dBielniioaiCfa. P ro je k to w a n a  je s t sprze
daż b ile tó w  p rze jazdow ych w  kasie T e a tru  
oraz prow adzone są p e rtra k ta c ję  z  M ie js ik rnł 
ZE/Mndam! K orm m lkacyjm ym ii w ie m  uirucbo- 
m eroia specjalniycth au t ii trolUeg-busów, k tó 
re,by od w o z iły  1 d o w o z iły  pu b liczno£4.

Z Y G Z A K f

L I S T  2
Nią, drpgii czytelniku! Przeczytałeś zw- 

pełnie właściwie- To n"e jest błąd zecera. 
który zamiast l»sa z ogonkiem złożył 
przez pomyłkę 'nagłówek, „1 st z ogon- 
k'em’‘. Aby jednak historia nabrała sen- 
6u, wyjaśnijm y wszystko' jak to mówią 
od Adama i Ewy-

Okazało się, że jestem szczęśliwym 
posiadaczem cennego dzisiaj krewnego. 
Cennego, bo jest nim  amerykański stry- 
jasżek. Kiedy powróciłem onegdaj do do
mu i zastałem kopertę ze znaczkami Sta. 
nów Zjednoczonych, adresowaną do 
mnie, nie posiadałem się z radośo'. Ame
rykański stryjo przypomn ą! sobie o nas. 
Radość moją spotęgowała ' wielokrotnie 
treść listu. Bohaterowi ipodziemnej w a lk1 
z faitlerowsk m  okupainitem, synowi nie
ustępliwej Warszawy (niby mnie.) stryjo 
postanowił przyjść z pomocą, prosząc, a- 
by zestawić mu wykaz najkonieczniej
szych rzeczy, które prześle m i paczka
mi»

Natychmiast napisaliśmy Ust (my, t. 
zn- tylko moja żona!) List zawierał- poza 
wyrazami szaeunOru i miłości rodzinnej 
dla^stryja i , poz© okropnymi op’samł o- 
kupacji wykaz 145 nieodzownych części 
garderoby damekiej i doikładny %>-s

O Q O N K I E
konserw i  smakołyków amerykańskich 
(żona przepisała je dosłown e z drukowa 
nych w  prasie zawartość1 paczek Czer
wonego Krzyża i  UNRRA).

Z nadzieją w  sercu i  listem ’w  dłork u- 
dałem s ę na pocztę-. Tu zaczęła się moja 
tragedia. Panienka z okienka, miła 1 
sympatyczna, uśmiechnęła się do mnie, 
list wzięła, zważyła, coś tam sobie obP- 
ezyła poczem rzekła: ..będzie kosztowało 
51 zl ”  Nawet iiie mrugnęłem ok em. -Ha, 
trud.no. N :ech stryjo w e , że. dla niego 
gotów jestem, ponieść; I.- ten ciężar. 
Uśmiechnięta )J panienka zadnkasowała 
51 zł i' wręczyła mi 17 (słown’e sie
demnaście) dużych, pięknych, nie
bieskich znaczków pocztowych po 3 zł. 
każdy, dodając, „dech je obywatel na
kle i“ .1. ’

Naklei! Łatwo powiedzieć naklei, ale 
czy próbowałeś kiedykolwiek czytelń ku 
zmieścić na normalnej -kopercie 17 du
żych znaczków pocztowych po 3 zł tak, 
żeby adres jeszcze był wdoczhy? Na- 
pęwrno próbowałeś jeśli korespondujesz 
z krewnym i zagran cą. Ja też próbowa
łem- Trzykrotnie zmieniałem kopertę, 
komb:nuiąc i przymierzając znaczki aby 
Je pomieścić, Lecz cóż? Normalna koper.

fta  mieściła z biedą ty lko  t l  znaczków, 
na pozostałych 6 n1e było już miejsca- 
Kiedy natomiast kupiłem wtólką kopertę, 
waga Kstu wzrosła, a wraz z nią opła
ta i  llość znaczków. Byłem bliski rozpa
czy, oto mogąc wybrnąć z tego błędnego 
koła. Z. jednej strony — kochany stryjek 
i nie mniej kochane paczki, z drugtoj 
probjem nto ej0 rozwiązana. Prosiłem, 
błagałem o znaczki 16—20-złotowe. Da- 
remnto. Uprzejma panienka poinformo
wała mnie uprzejm e, że nae ja ptorwszy 
i nie ostatni przeżywam te kłopoty- 
Znaczków o większej wartości w  sprze
daży niema.

I  prawdopodobnie mój stryj rfe  ujrzał 
by mego listu, a ja jego paczek, gdyby 
me szczęśliwa myśl» Przypomniałem so
bie mianowtoto latawce z ogonami, któ
re będąc dztockiem puszczałem na wto- 
trze. Zaopatrzyłem tedy list w  długi 1 
wąski ogon z papieru, na którym nale
piłem konieczne, a nto mogące się po- 
mtościć znaczki- (

Wszystko było w  porządku, tylko po 
powrocie do domu nto mogłem słowa 
wymów ć. Nie ze zdenerwowania! Spo
kojny człow-ek jestem. Tylko, że od l i 
z a n i 17. ,.3-złotowych“  znaczków język 
przykle'! mi się do podniebton.ia.^ Drug'rn 
r-azem na pocztę nto pojóę. iPoślę moją 
sąsiadkę. Jej »język na pewno się nie przy 
kle1. A może . do tego czasu poczta wy- 
pu*"' z.na.czk- o większej wartość1- Może 
Niech żywi nie tracą Hadze1. er jot-

ku 1946 uzależn one jest od decj>zji M i
nisterstwa Odbudowy. Z wznowieniem 
akcji liczyć się hależy na początku se
zonu budowlanego.

Zebranie
Koła Prelegentów PPR

W  środę, 9 b. m. o godz. 16.15 
odbędzie się w Wydziale Propa
gandy KC PPR zebranie Kola Pre
legentów.

Kompozytor radziecki
wśród muzyków polskich

W hotelu ,-Bolonia“ odbyło się na za
proszenie prezesa Związku Kompozyto
rów polskich zebranie towarzyskie na 
cześć bawiącego w  Warszawie wybitnego 
kompozytora radzieckiego — Włodzimie
rza IwannikoWa. W zebraniu, które 
zgromadeiło elitę świata muzycznego 
stolicy, wzięli udział: minister K u ltu ry  i  
Sztuki oto. Kowalski z małżonką, wtoe- 
mini-s-ter Kruczkowski, sekretarz ambasa 
dy radztockiej pieutin, dyn Departa
mentu Muzyki Drobner, naczelnik wydz- 
radzieckiego Min. Spr. Zagr. Czajka 1 
inn1.

Podczas przyjęcia, szereg toastów roz
począł min. Kowalski, wznosząc kielich 
za przyjaźń polsko-radziecka. Kompozy
tor Iwaimńkow, zabierając głos zazna
czył, że muzyka' polska budzi żywe za
interesowanie w  ZSRR, czego dowodem 
jest fakt, żę od marca 1944 r. radio mo
skiewskie nadało z górą 160 audycyj mu 
zyki polsk!ej.

Dodatki tygodniowe 
„Głosu Ludu“

W każdą niedzielę ukazuje się 
specjalny „Dodatek niedzielny“.

W  każdy poniedziałek ukazuje 
się dodatek dla dzieci p. t. „Świat 
Dzieci“.

Dodatki tygodniowe -Głosu 
Ludu“ są bezpłatne. Cena numeru 
wraz z dodatkiem 2 zł.

Sprzedawanie dodatków nieza
leżnie od gazet jest niedozwolone.

REPERTUAR
KINA

Początek seałktów we w szystk ich  k in a ch :
13 15, 17 19.

A T L A N T IC , C h in  eIna N r  33; N ow y  f i lm  
an g ie lsk ie j p ro d u k c ji „...Jeden - z naszych sa
m o lo tów  zaginą}“ , oraz aktua lności P o lsk ie j
K ro n ik i Filmowej.

P O LO N IA , M arszałkow ska N r  56: N ow y 
f i lm  s o s  eiste e j p rodukc ji, .„..Jeden z naszych 
sam olotów  zag iną ł“ , oraz aktua lności P o lsk ie j 
K ro n ik i F ilm o w e j. /

T ę c Z A , Ż o lib ó rz  Suzina 4: ,,Szalony lo tn ik -* 
oraz A k tu a ln o śc i Fotek e j K ro n ik i F ilm o w e j.

SYRENA. P ra g j, Inżyn ie rska  2: „C z te ry  ser
ca* oraz A k tu a iu o śc i P o lsk ie j K ro n ik i F ilm o 
w e j. . • , ,

B ile ty  u lgow e dla ezłoników Zw . Zaw odo
w ych , org. m łodzieżow ych, m łodzieży szko l
ne j i  w o jska  do nabycia  zb ohowo, na wszjnsi- 
k ie  d o i i  seanse w  .Radzie -Zw. Zawód. Ta rgo
wa 15 oraz w  Zw . Prac. B u d o w l. M arsza ł
kow ska 72, codziennie od godz. 9-e j do 12-ej 
w  po łudn ie .

RADIO
C ZW A R TE K , 1« S TY C ZN IA

7 15 Muzyka,. 12.00 A r ty k u ł a k tu a ln y . 12.10 
D z ienn ik  1 po-iudn ow y. 12.25 P ieśn i. 12.40 In 
fo rm acje . 12.50 S krzynka  poszukiw an ia  rodź u ,
13.05 R im s k ij -  K orsaków . 13 20 , Jedziem y na 
Zachód“ . 13.45 W  adomośći gospodarcze. 14.00 
S krzynka  P C K. 16.00 A u d yc ja  d ia  dzieci. 16 15 
R eportaż ak tu a lny , 16,20 R ec ita l skrzypęowy., 
16.40 P rzeg ląd codzienny. 16.45 ..W alka z cho 
robą i  starośc ią“  17.00 A u d yc ja  w ojskow a. 
17.15 , P o rtre ty  zasłużonych dz ałaczy, k tó rz y  
zg inę li pod oku p a c ją *. 17.30 L e kk ie  p,eśn-. 
18.00 , Z  d z ie jó w  ba rbarzyństw a n iem ieckiego 
w  Polecę“ . 18:10 K ą c ik  św  e tlico w y . 18 20 A u 
d yc ja  z c y k lu  pośw ęconego Sonatom  Beetho- 
vena. 18.50 S krzynka  po szu k iw a n a  rodzin.
19.05 Z  życia N arodów  S łow iańsk ich  19.15 
S krzynka  poszuk iw an ia  ro dz in . 19,30 A r ty k u ł 
p o j tyczny. 19.40 D zienn k  w ieczorny. 19 55

Moza ka m uzyczna*’ . 20.25 M uzyka taneczna. 
20.45 S łuchow isko 2130 S krzynka  poszukiw a
n a  rodzin  22.00 A udyc ja  ro z ryw kow a . 22 30 
Reportaż. 22 45 O sta tn ;e w iadom ości 23 00 
K once rt, 2322$ S krzynka  poszukiw ań a . rodz h
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UVAÏA Żel« siwo —  złom metali i stopcw 
objęty obowęzkiem świadczeń rzeczowvch

Centrala Surowców Hutnn zych
K A T O W IC E  —  ul. Z A M K O W A  12

podaa« do w a-domośc-L, że w  m yśl zaaządiŁe 
Dz;erin k  ś w  adcz^ń Rzeczowych N r 24 z 
o-bowi ązJkd-ełm świadczeń rzeczowych żeiast 
go złomu, m eta l i stopów nieżelaznych 
ot a ro w rć  do sprzed rży  m-a te r a ły  rnajchłjącę 
jitw ow ych ub pozostad ących pod zarządem 
i f  zycznych:

a ) w  te rm  ni e do dma 1 h itego 1946 r  
b) m -fte ria ly  powstałe lub  w y  tworzone 

row ać do sprzedaży do dn a 15-go 
ma ter a ły  pow sta ły  lub  zos ta ły  w y tw  

pod rygorem  sankcyj p rzew idz ianych- w  a rt 
nia Narodowego z dn a 30 9.1944 r. o ochro 
n ic y  Z łom u na teren w o j. W arszawsk ego i 
nych na żądanie przez te Z b o rn o e

L . M iód :eto  H u rtow a  Z b o rn  ca Z łom u 
-Warszawa A l. na Skarp ie N r 21.

Z b io rn ice  na m iasto W arszawę:
R Ptattoowski i S-ka W arszawa. Tam ka 
G ruszecki i  K ra kó w ka , W arszawa Kopę 
Marszew>-k i S -ka W arszawa, W iejska 
S półdzie ln ia P racy dla S kupu i Z b ió rk i 
Inż. K  S ta n ie w cz . Warszaw1» , A l.  Jeno 
Inż  O lg c rd  P rze w ło ck i, W arszawa W 

P o ltha p “  — Pańska N r 83 
H urtow a  Z b o rn c a  Z łom u M eta lów  na

n-a Rady M n i- t ió w  z d n a  15.9.1945 i 
dn a 28 11.1945 r. poz. 73 o obrocie i ob jęć u 
•wa, druzgu fce'-'wnego. żelasitwa użyttoowe- 
oraz m eta li u ży tko w ych . należy zgłosić i za- 

s y  la k  w  po^ sdam u przedsięb iorstw  pań- 
p rń s tw o w ym  ja k  rów n ież  osób p raw nych

po d n iu  1.2.1946 r. na leży zgłaszać i zaofia- 
każ^ego pasfępnego m ieś ąca w  k tó rych  te 
o-rzene. ,
. 10 D ekre tu  Polskiego K o m ite tu  W yzw olę- 
n e  Państwa do n że.i w ym  en ione j Z b o r 
ni. e-t. Warszawę na fo rm u la rzach  wyda<wa-

na w j . W arszawskie i m . st, W arszawę

45
m i ka 4 
19
Z łom u, W arszaw* Z ie lna  45 

zo łim skie  51 
liczą 8-a m . 9.

W ojew ództw o w arszaw skie i m . st. Warszawę.

.........  x

15 stycznia (wtorek) ciagn enie
KUPUJCIE LOSY w najszczęśliwszej KOLEKTURZE

J ï  A M m ? A  M A  R S Z A Ł  K  O W  S K  A  96 
• L r l l l V J L f t r l  I  T A R G O W A  65 KONTO PKO  1-577

E L E K T R O W N IA  W A R S ZA W S KA  
Wybnseże Kościuszkow skie 41

Do Odbiorców energii elektrycznej na Pradze oraz 
mie scowościach leżących na prawym brzegu Wisły 
zasilanych przez Elektrownię Warszawską

Eiek.trov.-n ;a W ars™ wską potta je do w iadom ości, że w  dn.. 13 styeania 1946 r. 
w  zw iązku z p rze jściem  n *  zas ta n ie  P rag i n a p iecem  1S kV , zmuszona jee t w yłączyć 
prąd ód godz. 9-e j, do godz. 13-ej.

E le k tro w n ia  W arszawska zaw iadam ia odb io rców  na e łę , te  w  celu u trzym an ia  
dotychczasowego k ie ru n k u  o b ro tu  m o to ró w  e lek trycznych  n a le ży  w  tra kc ie  p rze rw y  
dn. 13 styczn a żarn e n ć  (p rzełączyć) dw ie dow olne fazy na tró jfa zo w ych  insta lacjach 
s itow ych.

Ostrzegam y, że u  abonentów, k tó rz y  n ie  w yko n a ją  przełączenia, s d n ik i obracać 
sę  będą w  k ie ru n k u  odw ro tnym .

Przetarg nieograniczony
M  r* ś terstw o P racy i  Opueki Społecznej 

b :en e h a li na s to łów kę dla praoow m ków  M i 
Jurne j N r 26 ślepe kosztorysy otrzym ać mo 
19 3-ęie p  ę tro, pokó j N r 55 w  godz. 8— 10 

O fe rty  w  zalakow anych kopertach  od 
ńa leży składać w  wym ien i cnym  w yżej po ko ju  
nastąp: w  dn 24. styczn a 1946 ro ku  o godz 

Prz-e-di ęb orstw^o budow lane, k tó re  otrzy 
zobow ązar.e będz e złożyć w ad  um  w wysoko 

M  n ste rstw o P racy i O p iek i Społecznej 
Iłu  w yb ó r f  rm y  łub  podzia ł ro*bót na crzęści

Przetarg nieograniczony
M im ieterstw o R o ln ic tw a  i  R eform  R olny 

n y  na w ykonan ie  rem ontu  in s ta la c ji cen tra l 
gazu w  bu dynkach  p rzy  u l A s fa ltow e j 9 i 

O fe rty  w  n ie p rze jrzys tych  i zalakowani 
» n o -  ć do M in  sterstw a R cln ctwa ; R eform  
pokó j N r 2?1 dp dn. 18 b rrt. w  godzinach od 
ogłoszenia oraz d ru k ; o fe rt i ś lepych koeżto 
kosiztów, „

O bow iązujące wad. urn wynos,' 6.000 TA 
O tw arć  e o fe rt naśtąpi 18 b, m  o godz. 
M  niste irstw o zastrzega sobie praw o un ie  

da l w y n  k u  oraz w yb ra n ia  o fe ren ta w edług 
o fe rtę . ,

Wairerawa, dn. T stycznia 1046 r.

12.30 w  w yże j w ym ie n io n ym  b u rz e , 
w ażnien a p rze ta rgu  uzna'«:«., że p rze ta rg  nie 
swobodnego uznam a bez w zględu na złożoną

K O M IT E T  ODBUDO W Y
p rzy  M in is te rs tw ie  

RolTPctWa i Reform Roinveh

G Ł O S  S P O R T O W Y

S p o r t  w  O M  T U R  „ O k ę c i e i !

Klub Sportowy OM TUR , Okęcie'', 
chociaż n e duży, nie bogaty j n e nale
ż ą "  do A klasy, swą wewnętrzną pracą 
żywotność'ą i sportem budowanym na 
zdrowych podstawach — służyć może 
przykładem dla- innych dwwch ' głoś
nych klubów. Ostatnie sprawozdanie 
P>łki Nożnej wykazało bardzo ntensyw- 
ną dzaialność wymienionej sekcji.

Poza sportem, uprawianym w różnych 
dziedzinach K lub .,Okęcie“  nie zanied
buje pracy kulturalno-oświatowej i spo- 
ecznej. Podczas świat Bożego Naród te

ma r'S  TUR Okęcie" urządzało choin
kę dla najbiedniejszych diziieci Okęcia, ob-

ic aziei taczkami żywnościowy-.

S p & b t w  k à a & u ,
MIN. SZTACHELSKI PREZESEM 

K S. ZWM „ZRYW“
Na ostatnio od>bytym walnym zebra-

nau KS Z W '* z ^ i  _  Mokotów, pre- 
k - " - ' klubu został wybrany Min. dr- 
Sztachelski, wiceprezesem — dr Petru- 
sewicz. członkami zarządu, — ob. ob. 
Szubert,. Pietrzak,, Del;da i Chm-elew- 
ski.

TRENINGI SPORTOWE 
W R.K.S. „SKRA“

Robotniczy Klub Sportowy , Skra“ za- 
i wiadarnia swych członków, ,źe począwszy 
od dnia 7 stycznia 1946 r. w grnhehu 
Polsktej YMCA odbywają s'ę codzen,nie 
treningi sekcji pływackiej, b o k s e rs k ie j,  
zapaśniczej, gier sportowych oraz zapral 
wa dla sekcji p iłk i nożnej. Zaprawę pro
wadzi prof. Z- Orłowicz.

Wzywa się wszystkich zawodników do 
jak najliczniejszego brania udziału i tre
nowania we wszystkich gałęziach sportu.

mi i odzieżowymi.,
Tradycyjny opłatek Klubowy, zgroma

dził przedstaw’clel' samorządu orgawza- 
fv "li tycznych, społecznych i sporto
wych1 oraz Caritasu- Uczczono minutą 
ci v paro: ęć, członków Klubu poległych 

-- oknnacil. a wróć: wicemistrza 
Eui y w boksie Antczaka. Rąkowslde- 
go. "’ewerro -ka (zmarłego w Oświęci
miu) i innych. Najstarszym członkiem 
K' hu jest ob Zaranek. niestrudzony 

,• fyrcrnn^Rtor pfacujący zawsze 
dla dobra Klubu- Ilustrując on; dzialal- 
noś;’ Klubu zaznaczył, że K.S. TUR „O-
kęrie” klubom w Polsce>
który podczas okimaoii nrzez całe 5 lat 
n’eprzerwanie prowadził działalność spor 
towo - społeczną na torenig K  S. TUR 
,K 1’^oip<1 może n.pryrâ irHe służvć przykła
dem innym dużym klubom, liczebnym 1 
bogatym — ale eho-vm organizacyjode * 
zaniedbującym zupełnie stronę ku ltura l
no - wychowawczą.

SPORT 7,A GRANICĄ

CORAZ BLIŻEJ 5 METRÓW 
W SKOKU O TYCZCE...

, nadaje w  swych iniormacjach .,E- 
c! i "^„diontT*, w  Stanach Zjednoczo
nych A.P, został ustalony nowy rekord 
ś’- ' 1 un, w skoku o tyczce wynikiem S 
m. 82 cm. Rekordzistą tym. którego 
wynik jest bezprzecznie niajlepszym wo- 
góle notowanym i punktowanym wyni- 
k em lekkiaatletyczinym — jest Cornelius 
Warmerdam.

OTWARCIE ŚWIETLICY 
RKS ,.Drukarz“

-r ., K lllbu  Rjęg Drukarz“ zawia
damia członków i sympatyków, że w 
dn u 9 b. m o rodź 17-ei w lokalu Zw. 
Drukarzy. Targowa 15, odbędzie się uro
czyste otwa-rop św>tlicy klubowej.

ogłae», pn ę ta cg  n ieo g ra n ic ron y  na przero- 
oste irs fw a i budow ę garaży na posesji p rzy  u l 
żna od dn. 14,1.1946 r .  w  M in is te rs tw ie , Jasna

dz ie ln ie  na s to łów kę i odda «’.nie na garaże 
do dn* 21 styczn ia  1946 r. O tw arc ie  kopert 
10 rano.

ma zlecenie na w ykona n ie  ro b ó t rem ontow ych 
śo 3 proc. sum y prze targow ej, 

zastrzega sobie praw o un iew ażn ieo ia  p rze ta r-

ch ogłasza n in ie jszym  prze ta rg  n  eograniczo- 
nego ogrzewania, wodociągu kana lizac j oraz 
O poczyńskie j 11 w  W arszaw ę, 
ych kopertach  na każdy o b ie k t osobno należy 
R o lnych  w W a rt za w ie  u l. N ow ogródzka 50.

10— 12. gd ze  można o trzym ać pe łny teks t 
rysów  i  w a ru n kó w  ogó ińych  za, zw rotem

Poszukiwanie krewnych w  Ameryce

CYNKOGRAFIA
„KSIĄŻKA"
SMOLNA 12

Przyjmuje wszelkie roboty 
M  ISZE KRESKOWE I SIATKOWE

DR FELTZEP SPONY Z OBOZU
Były rekordzista Europy i jeden z nąj_

lepszych w swoim czasie średnlodystan- 
sowców, piem>c Dr Peltzer został uwol
niony przez aliantów z obozu koncentra
cyjnego

D r Peltzer zarnmrza obecnie pisać h i
storię sportu w  Niemczech.

Poszukiwani rzemieślnicy

Począwszy od dn. 1 stycznia 1946 r. administracja ..Głosu Lu 
du“ przyjm uje ogłoszenia poszukujących swych rodzin w Sta
nach Zjednoczonych Ameryki Północnej. Ogłoszenia zamieszczane 
będą w w eikim tygodniku polskim „Głos Ludowy“, wychodzą- 
f ' ,m w Detroit. Mich.

V .------------------------ ---------------- ------------------------------- -- ---------
Odpowiedzi Redakcji

Wszystkich naszych czytelników nad
syłających nam ogłoszem'3 do „Głosu Lu. 
dowego” Detroit uprzejm e 'Piormuje-

my, że ogłoszenia te są płatne. Cena za 
wyraz wynosi 10 zł.

PoŁZuk.wąiru są rzem ieś ln icy  ' następu jących 
fpecja  mość do n iże j w ym ie n io n ych  m ie jsco 
wości Z em  Odzy ka n yc ii:

1) W ojew ództw o B ia łos tock ie , pów. E łk  
Goidap i O lecko z branży budow lane j spo
żyw czej, obsługi o«ob. skórzanej odz eżowej 
m eta low ej d rzew ne j, fo tog ra fow ie , zegarm i
strze, fachow cy do w ypa lan ia  wappia

2) W oj. Pom orskie, pow. C złuchów i Z ło tów  
z branży b u d o w a n e j m e ta low e j, drzew nej 
skórzanej', odzieżow ej. '

3) W oj. M azursko -W arm ińsk ie , pow. B ra 
n iew o , Ostróda, Łuczany, Pisz, Żądzbork; 
Susz, Pasłęk, Jańsbork , Szczytno z branży 
budow lane j m e ta low e j, d rzew ne j; e le k tro te 
chn iczne j, skórzanej odzieżowej oraz ze ga r- 
m strze.

4) W oj. Gdańskie, pow. G dański, K w iidzyń; 
Lębork , M a lborg , Sztum , Tczew z branży 
budow lane j; drzew n. metaJiowej, odzieżow ej:
skórzanej, spożywczej.

5) Pomorze Zachodnie m . Zagórze, P iła
- s iupsk, Choszczno S tarogard z branży m eta

low e j; drzew ne j e lek tro techn ., skórzane j; o- 
-izieżowej ceram cznej.

6) W oj Poznańskie pow. K rosno n /O , Go
rzów , W olsztyn, pow. W scliow c, pow, S kw ie
rzyna z branży meta o \ve j budow lane j, skó
rzanej, d rzew ne j spożywczej oraz 1 spec ja li
sta- po lsw n k  kafl-. 2 pa laczy do m łyna , 1 
m y ra rz .

Rzem eśln kom  w yjeżdża jącym  , gwarantuj«--
ę : bezp ła tny  przejazd ko le ją  zap row ian to- 

v :n  *  óodczaf dprg i m r jz k a n  e, wydz.erża- 
wi oni,e w arszta tu  pracy, k a r tk i żyw nościow i 
I  k-ztegprij dla m .B trzów  cze ladników  i  .cb 
rodzin

In fo rm a c je  j zgl-aszen a w  Izb  ę Rzemteś’n i- 
cze.1 w  W arsza-we. R efe ra t M ig ra c y jn y  Zgo
da 1 codzfennie. godz 9— 12 oraz w  Izbach 
Pzeimieślniczyc-h w  B a łym stoku  Gdańsku 
Bydgoszczy O lsztyn » Pozmarru i Szczecnie

Wszelkie ogłoszenia i reklamy 
do Wydawnictw

I t Z I R N N T R I
WOLA LUDU -  Poznań 
TRYBUNA ROBOTNICZA — 

K ■ towłce
CR VBÏTNA POMORSKA — 

Bydgoszcz
SZTANDAR LUDU — Lublin

T Y G O D N I K I
CHŁOPSKA DROGA -  Warszawa 
GŁOS PRACY -  Kraków 
ŚWIT — Kielce 
TRYBUNA DOLNOŚLĄSKA

D W U T Y G O D N I K I
TRYBUNA WOLNOŚCI—Warszawa 
Przyjmuje po oryginalnych cen ar-1

„ G L O S  L U D U “ 
Administracja

u Warszawa — Smolna 12

REKLAMA WSPÓŁDZIAŁA
W ODBUDOWIE KRAJU!!!

OgłoszerLa t reklamy do wszystkich 
wydawnictw przyjmuje

BIURO OGŁOSZEŃ I REKLAM 
POLSKIEJ AGENCJI PRASOWEJ PAP 
Centrala w Warszawie ul. Pierack'ego 11, 

tel. 86 728
ODDZIAŁY:

w B afymstoku Bydgoszczy Częstocho-' 
we Katowicach, Koszalinie Krakowie, 
Lublin-e Łodz: Olsztynie Poznaniu, 

Radomiu Sopocie. Wrocławiu.

OGŁOSZENIA DROBNE
P O D A N IA , przep.s-ywan.e na m aszynie po - 

w elanie. B iu ro  M arszałkow ska 43 m  2.

P O S ZU K U JE  OB. K R Y S TY N Y  W O LS K IEJ,
k tó ra  przed pow stan iem  m ieszkała w  A nm -e 
Wiadomość- »r.oe-zę k ie ro w a ć ; W anat A n in  k . 
W arszawy Bel n y  8
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